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& ĵanie budżetu miasta Lwonra.
Rząd zabronił czynić wydatków inwestycyjnych.

Chcą wydęcić się sianem
f e s r  .Pra?» < **•««

Sej:
WARSZAWA, 28. 12. (tcl, wł.). Na dzisiejszem 

posiedzeniu' sejmu. przed przysl^pierwein do porządku
wkońcul usuwa z posiedzenia posła Wojewódzkiego.

Przy glosowaniu nad poprawką Senalu do 50 arf. 
wybuchł konflikt. Sejm uchwalił był w tym artykule,wykupna z ło ta  : W nj°skie|m, przymusoWegfdS dz2enneg° zabral fiłos Iow. pos. Praigicr. zapytując mar

rzecz sk; t)'u I '  ' nl°* '° lw W‘ ca êJ Polslce n a r 7̂  dlaczego nie mu na porządkul dziennym tal j że parcelowane d fs zgy  powinny być Użyle pirzede- 
Zebranum n L  Panskwa> p ro jek t ten zd aw a ł sip l “lnei ństawy, jak ustawa o pobieraniu podatków w , wszyslldeni na Uzupełnienie karłowatych gospodarstw

w®
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o s  ta sama burZmi^i u., - . ,

«8 *n  razie tnfko T o  e 5 * * *  W  najlep-ohê  Ł s i t k i n av
biedne, kbóre MJoftarnjTejsze, ale i

iWnle  \  9dyż o fia row a tS  m e “ K>£fc diać
innych tego  samego rod' Poprzednjjir/, pirZy

m  o fia row fn ja  U zblórkatIr  ̂ tid ico

chętne, Sp o f f iS J !f ' e9 'dstyczm; j nie- 

Jj stę napewno ..w k -rS  •SR- C2num> uchY-
hS ? '  a Sarstka chętnm ?  lam“ ° ,d ist° -  Mzebie, JG wupełn'1 tni i « ? nie zaradzi, po- 
skarb państwa. ’ na jaką cierpi 1

Burżuazjg^ iutclzie Ibl Stan zdrsssta tow NoraezE^sŃiago
państwu W s ^ l L ’ fcWcą słiysW «  WARSZAWĄ, 28. 12. (teł. w ł ). W sianie zdrowia 

.  ̂ ! ( J3 zh ió jrk ę  lOPhlbm a k . ' 1̂ ?  złlcjta, ch tą  j ,0'w. I\Iora,czewskiego nastąpiło znaczne jpblepsżenile1.
iHd ob|r j\yjązku. Się tanim ikosztejti “ odzieją, że w najbliższych dniach obejmie ufzę-

w t t e p ,^ 6 ^ J h iLup uL ? ° ip ^ S w o d h i WJBzaiBźR«!l PU n dstoży  S s c la l ls ty c z n e j
p f  pahrai g ło s  pos.' I o w Z pjajcniu P- wasuM- WARSZAWĄ,, 28. 12. (teł. w ł). Dnia 30. bm;

hasto Zb iórk i doK - , ^Usner, zaznacza- j 'r spocznie obrady Zjaza N. Mł. Socj. W  obrad-Mi 
niei  Oi-OWOlnej (i gottciwóśćIbie' ze Odział 5 środowisk: Warszawa, L  wów. Kraków

Poznań, Lublin.

B u rza  p r z y c z y n a  j u l i r u
BUENOS AIRES, 28. 12. (Pat.). Z powodu szale­

jącej tul burzy wybuchł pożar w składach nafty towa­
rzystwa wiosko argentyńskiego. Szkody są bardzo

(głos: którego?) iż ustawa nie jest pjlna, referatu nie

  -  ^ y o i lH I  spoi 1 Następnie przyjęto w 3-eiem czytanjlu! ustawy o
b ie  scirrtW Tu^^H ^lifi * jasnego zdaw a i..a  so- ( l J,°hrywaniń kosztów lecznillżydi ubogich w szpitalach

( publicznych, o aktach urodzenia dzieci nieznanych 
bx> dziwów, nowelizację do uist. o przymusowem szcze­
piłem u' ospy, o przedłużeniu prawa gmjiu Lwowa i
Krakowa do pobierania samoistnego podialku1 spożyw-jnie może Udzielić głosu.

ziemiopłodach. pobliskich wsi. Senat zaproponował, aby słowa "po-
Marszałek wyjaśnia, że rofe.iićnt ks. Kaczyński, bliskich wsi ‘ skreślić. Z braku kwalifikowanej wię- 

opiorając się na oświadczeniu1 jednego z wicemfujslrówj k,szóści za odrzuceniem tej poprawki została ona przy.
jętą zwykłą większością.

W lej chwili na lawach mniie.jszościi odzywa się 
pukanie i śpiew “Nr, pora“ . Posłowie z Wyzwolenia, 
klubów' u kr., białoruskiego, żyd. i część Niemców o- 
piUszcaają salę i śpiewają przy drzwiach.

Tow. Garlicki prosi o głos, wicemarszałek Dębski 
odmawia,, powołując się na lo. iż w loku głosowania

czego
Rozpoczęło s-ię głosowanie nad poprawkam# se­

natu do ustawy o wykonaniu reformy rolnej. Poseł 
Sanojca oświadcza, iż Wyzwolenie zaprzestaje ob­
strukcji przeciw uslawli,̂ , aby rząd na nSjch nie' skla- 
ał winy za niewykonanie ustawy. Wyzwolenie przy­

czyni się do przyśpieszenia ustawy, zapowiadając z 
góry rozpoczęcie walki o nowe prawa.

Po przyjęciu' poprawki senalu do art 31, na ła­
wach Wyzwolenia i innych klubów powstaje jyrzawa. 
Marszałek upomina posłów Wojewódzkiego i Ballina,'

a B B U H H H

Wobec lego iż na konferencji klubów, przed’ po­
siedzeniem, uchwalono, że poprawki senalu dó art. 50 
zostaną odrzucone,, zaś w1 trakcie głosowania klub 
Piasta nie dotrzymał słowa i glosował za poprawkami), 
Z. P. P. S. opuścił salę.

Przegłosowano wszystkie poprawki.
Następnie przyjęto nagłość wniosku pos. klubu 

ukr. w sprawie zamordowania przez policję włościa­
nina ChojeekiegO i  sekretarza “Proświty“ Dubyny. 
Na tern posiedzenie zamknięto. Naslępne jUlro o go­
dzinie 4-tej.

tarln -,ej 9arśCi o b n w ^ b  "  , ; r  ,ej 1 90;ttc!wót Kdnfik -  nie a j y ™  jest objawem zdLwm
Pok ,ró tte^  : l  , ? rmvr Brzedslaw ij 

nansowym i im«żfcS ' , kraju P °dl w ed«n 
wszechnej i u ^ n f c ? - ^ lUn!ku dpc.dzeJdunna , rUzatcji x T>r7nrv,.,„„_. pio-

Wńsjwjo^ej. jW f° ,rmie w e^ n ę tT ^ n T p o ^ S i 
Audytor jum pr2ejęLe

^ b r o wolnych,. nje t h S  składek'
g W i  t o w  posła H a m n e j  2a tok i«

p,cH skarbowi ^knc/jonn J ; ry d'aie Plan 
cr2e^ P rezenlanci idrobnomieść s5erokA  skalę. 
,’bec aa sali.j a k k o lw ie k ^ ife S l '"'tórzij
d o  DóJ^ei,Vnei przyszłiośick ni . )baw9 wo- 

™ ie r « ^ d k ó w  ji. Z  » » J

? ek j® 'm Sh« L T letee"st̂  & &n ie  jest w yczuwająca r,rn  " J, .

k * « s ? w « s  a f s a s
KemawMii następnie p p . Q .

znaczne.

Śmierć 52 gdrnikćw
BERLIN, 28. 12. (Pat.) Według doniesienia Bert.

Bolszewicy atakują Afganistan.
PARYŻ, 28. 12. (PaL.). Prasa donosi z Kalkuty, 

ze źródeł angielskich, iż odoział,wojsk sowieckich na­
ruszy7!  granicę afganislańską koło Badyzhan i zaata 
kował wojsko afgan,;sluńskie, zabijając dowódlcę od- 
tlziału oiaz wielu żołniierzy. W  Kabulu panuje z tego 
powodu, wielkie podhiiiecenie-

PrzEClw Abd-Bl-Krimoml
LONDYN, 28. 12. (Pat.). "Nev Herald" <tonosi 

że w okolicy Szeszuanu wybuchło powslanie zwrócone 
przeciwko Abd1 el Krimowh Pomiędzy tpowstańcaanl 
a zwolennikami Abd el Kiilma doszło do ciężkich Walk, 
w których po obu stronach było wielu zabitych.

Wiadomości z MunriBnu.
TOKIO, 28. 12. (Pat.). Japoński urząd wojenny- 

polwierdza wiadomość o pojmaniu' Kuo Sun Lina, 
nie potwierdza jeoinak doniesienia o jego straceniu'.

Zeituing z N. Jorku w kopalni Gohauila z 'iowodu ■ Według dalszych wiadomości z Mukdenu, wszyscy ge- 
wyhudiu gazów strąciło życie 52 górników, zaś wielu ne-rałowie Kuo Sun Lina mich się poddać Czang Tac 
zostało rannych. Kopalnia została zuipełnie zasyparm Linowi.

menski, Cręiel, Maksymowicz; Czarnik1; De- 
mclowna,, Eisenstein, Hausjmiann ; PoctuJskl i jki.

Zdarzył sięl eżi n tydWiL, n)ie śWSladlczący Wyp 
najmniej o harimionijnytn nastroju1 zebranych'.

1 brzyjęciu oklaskam,1' reprezentantów kuu- 
piecLWa 'żydowskiego oraz posłów żydów! któ­

rzy zgłosili swój akces w  zbuirice ln;a rzecz 
skarbu — wstaje jakiś antysemita i poczyna zsc- 
pialczywie 'roztrząsać, jakby się to pozbyć kil­
ku nuljonóW żydów z Polski....

Nakoniec dDkonano wyboru komitetu pro- 
papandu zbiórki.
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Przed XX Kongresem P. P, S.
Dnia 31 bm. rozpoczyna w Warszawie o- 

hrady X X Kongres Polskiej Parlji Socjalisty­
czne!. Obrady te odbywać się będą w momencie 
niesłychanie trudnym i eiężkfmi, a rozpaczli­
wym wprosi dla klasy tak fizycznie, jak ujmy- 
słowo pracującej. Wytknąć właściwe drogi po­
lityce prolerarjatu polskiego, aby gic> wydooyć 
z beznadziejności dzisiejszego poić żenią i ura- 
ilowac państwo, tak ogromnym. kosztem zdo­
był e, oto doniosłe zadanie o Dec niego kon­
gresu.

Poniżej zamieszczamy tekst rezolucyj, p"zy- 
gotowanych na kongres przez Centralny Ko­
mitet (Wykonawczy partji.

Rezolucja w sprawie polDykf wewnętrzne].
I. Powojenny kryzys gospodarczy, który' o- 

garnął wszystkie kraje Europy 1 pomiipo — 
wszelkie Usiłowania, nie został dotychczas a™ 
usunięty, ani nawet złagodzonny, dowicldzi z 
coraz większą pewnością, że kapitalistyczny sy­
stem gospodarki Uje d;a się pogcdżić z inte­
resami społeczeńsltw, z .rozwojelm tywiJizacji, 
z utrzymaniem demokracji. — Walka o zmianę 
ustroju społecznego nabiera charakteru) walki 
o ocalenie kultury i życia fizycznego mas pra­
cujących.

XX Kongres PPS oświadcza, i i  w łych 
warunkach p.roletarjat polski będzlie dążył ab 
jakiiajściślejszago współdziałania z proletarja-, 
tern całego świata, zorganizowanyjm! W Mię­
dzynarodówce Socjalislyezn|ej i Zawodiówej) w 
pracy nad zapewnieniem pokojuj, przeprowa­
dzeniem stopniowego r;czbrojenia,, ustanowię-) 
niem kontroli pańsLwowej, ricbótniczej i  spo­
żywców nad produkcją i podziałem dóbir i 
wreszcie — nad uspołecznieniem dojrzałych  do 
tego gałęzi przemysłu.

II. Kongres stwierdza, że kryzys gospo­
darczy Polski wyrasta w znafcznej mierze z tych' 
samych przyczyn, które spowodowały k-yzys 
światowy ; ale* kryzys Polski' ma cechy szcze­
gólnie ostrego napięcia wskutek zarówno błę­
dów państwowej polityki, gospodarczej, jak i 
przedewszysfkiem wskutek rabunków j S( nie­
umiejętnej gospodarki naszego kapitału prze­
mysłowego, spekulacji kapitału1 finansowego, — 
lekkomyślnie wszczętej wojny z Nicfncam i i 
wpływu na sfery rządowe utopijnej leo-ji ;ci 
tak zw. samowystarczalności państw poszcze­
gólnych.

W  rezultacie życie gospodarcze Rzpltej sta­
nęło !u progu katastrof) , beżrObocie osiągnęło 
rozmiary dotąd niebywałe, a grupy kapita­
listyczne i rolnicze uznały chwilę za liajoardziej 
odpowiednią dla prób odebrania klasie dcbojł-; 
czej jej zdobyczy społecznych, nsuinięic|i)a wszel- 
kićh skrępowań w stosunku do spekulacji, dlci-

konania iredukcji budżetu1 wyłącznie kosztem 
płac pracowników państwowych i — w sumie 
.ogólnej 1— przerzucenia całego ciężaru kata- 
stroju na bąrki klas pracujących.

Jednocześnie wzmogła się działalność or­
ganizacji faszystowskich oraz propaganda mio 
narchistyczna, obie wymierzone przeciwko plcd- 
Islawom ustroju deimiOkratycznegicf spekulujące 
na haśle dyktatury, grożące zamachajmi stanu.

Kongres uznaje, iż w takim potożenjiul 
rzeczy zadecydowane przez CKW i ZPPS za 
zgodą Rady naczelnej wejście partji ab rządu 
koalicyjnego było usprawiedliwione, uznaje rów 
nież za swoje postulaty; zgłoszcjne przez ZPPS 
jako warunek udziału) parlji w  koalicji wi­
dząc w nich przesłankę konieczną, by par- 
tja mogła przeciwstawić się skutecznie niebez­
pieczeństwom przedstawionym powyżej i pra­
cować pozytywnie nad złagodzeniem kryzysu 
i Zmniejszeniem bezrobocia o,raz dirlc żyzny.

Kongres upoważnia CKW i  ZPPS do wy­
cofania parlji z koalicji, w chwili, gdy te ciała 
partyjne stwierdzą, j!ż opór innych stronnictw 
uniemożliwia wykonanie naszego programu, — 
bądź też uznają zadania parlji w koalicji za 
spełnione.

III. Kongres uznaje za wytfyczne polityki 
PPS W okresie najbliższym, niezależnie od lo­
sów rządu koalicyjnego, punkty następujące:

a) bezwzględną obronę żdobyczy robotni­
czych' i walkę z dąźęniem kapitalizftnb do za­
łatwienia sanacji gospodarczej i finansowej' 
państwa kaszlem wyłącznie |mias pracujących1;

b ) bezwzględną walkę ze spekulacją i śru­
bowaniem cen ;

c) zaprowadzenie kontroli państwowej, ro­
botniczej i konsumentów nad produkcją i han­
dlem ;

d) utrzymanie demokracji parlamentarnej, 
jako formy ustroju państwowego', obftónę jej 
przed propagandą faszystowską i monarchi­
sty czn a oraz jakimikolwiek zaimfaichami;

e) wprowadzenie w  życic Konstytucji 17 
marca we wszystkich jej przepisach', w szcze­
gólności — dotyczących praw mniejszości na­
rodowych ;

f) wywalczenie aulonomji terytorjalnej dla 
mniejszości, zamieszkującej zwarte obszary;

g ) demokratyzację ar|mji w jej ustroju; .re­
dukcję budżetu wojskowego z  zachowaniem  o- 
hironności państwa ;

h) przystąpienie do wykonywania reformy 
rolnej.

IV. Kongres stwierdza, iż wejście PPS do 
koalicji fma na |celu z jeanej strony obrchę w 
okresie sanacyjnym praw, potrzeb i życia klas 
pracujących, z drugiej — możliwe w danych 
warunkach złagodzenie kryzysu ; Rong-es zdaje

NIKODEM KOPILEWICZ.

£egenda.
(Ciąg dalszy).

Od czasu do czasu świersz.cz zanosił się 
od śpiewu za kominefm, i w poetyczriem ua- 
tehnieniu granjczącem z ijmprowlizacją nucił 
ballady i dziieje zakomliiaowyćh światów.

Piotr leżał na Iswioim barłogu. Gorączka tra­
wiła go okrutna. Ból zgruchotancgo grżbietu 
rozpływał się po całem ciele. Bolało gp na­
wet tętnienie krwi. Ciężka ztno"a dławiła go 
dusiła, przytłaczała piersi, Z trudem chwy­
tał powietrze, przesycone dżdżem i chłodelm 
jesiennej bocy.

Choć,aż całe .ciało drżało z bólu, głtpWa 
i ego ożywiła się, jak ul, zbudzony do życia.

Opanował go trój brzęczących boleśnie my­
śli, które zaczęły go dręczyć, kłuć i wpijać 
W mózg swe długie i ostre żądła.

A  on leżał bezsilny, struchlały drżący, tylko 
gdzieś w  głębi jego tłucze się jakieś licho j 
w  chaotycznych, bolesnych d|rgawkach to kur­
czy się maleje, lo znowu — wypręża się, 
wzrasta* znów kurczy i tak ciągle, boleśniej 
i boleśniej.

To, czego nigdy nie zaznał w pełni, to 
przeo czem drżał i kiry ł się, samaro duję po­
wstało wf nim teraz, na łożu niejmpcy, zro­
dzone jakby z cierpienia, i boleśdi zdrętwia­
łego ciała.

W  jego głowie budziło się teraz nowe, nie­
znane mu życie świat, budziła się w. niimj: 
wiosna myśli.

Dawniej 'żył w  ciemności,/ Jak ciotyci.czas 
cała brać jego, w której nie Cieszył się zbyt 
dobrą sławą, bo był odbiienny, niż ona. Lecz 
z czasem gdy pracując i wzrastając w  siły 
całem swem chłopskiem sercem umiłował pracę 
jej Wrrsztaf, miłość ta budziła w  nijrp, potrze­
bę czegoś wielkiego, bezkształtnego, niepoję­
tego.

Z lego wielkięgż i stale wzrastającego pra­
gnienia pędti ku nijeznianemu, ze ścierania się 
wszelakich uczuć — krzesały się w  nim jakieś 
małe, |mg]iste iskierki, które wzrastały 
rozszerzały się i tliły małym), słabym jeszcze 
i chwiejnym plojmykietń. Lecz teraz, w godzin(ie 
ciermeiga i boleśdi, bdćhnął w nim jasny, o- 
żywiający płomień, którctmu zabrakło nagle po­
wietrza, a pod olbrzymieim ćiiśnlenliem i prę­
żnością ciepła i śwSiatłń — pękł czerep, w  
któjrym cząsteczki tego płojm[ienfi)a dusiły się 
i kurczyły.

I wyzwolone z ciasnego,, dusznego móz­

sobie sprawę, iż istotne jego usunęrie stania 
się wykonalne w miarę posuwania siię społe- 
czeństw współczesnych w kierunku1 socjalizmu!- 
Złagodzenie kryzysu natomiast bałoby c 1 wiele 
szybsze i łatwiejsze, gdyby u steru państw^ 
znalazł się rząd,, oparty o zaufanie mas pra­
cujących miasl i wsi, wyrażający bezpośrednia 
ich interesy i dążenia, o stałej większości ro­
botniczych i lewicowo- ludowych stronnictw 
v/ Sejmie.
- * Rząd taki może powstać jedlynie w w *  
niku nowych wyborów. Z tyrai względów Kom 

Igr es zatwierdza decyzję Rady Naczelnej, am 
magającą się przyspieszenia .rozwiązania obec­
nego Sejmu i przeprowadzenia nowycn wyj 
borów’ na podstawie do ty chczasc \ve j orayna- 
cji wyborczej. Kongres (wzywa kierownicze wla- 
dze partyjne do zorganizowania w chwili, któ­
rą uznają za stosowną odpowie aniej akcji ma­
sowej

V. Kongres podkreśla z naciskiem*, że moż­
ność  ̂ulw o rżenia większości leWldcWej w przy­
szłym Sejmie zależy w znacznym stopniu od 
postępowania stronnictw wic iści a ński.ch, które 
niejednokrotnie wykazywały brak zrozum ion-ia 
dla interesów robotniczych i istotnych poiT-zet) 
demokracji i przeżywają zarazem ciężki kry­
zys wewnętrzny.

Kongres wzywa wszystkie organizacje par­
tyjne, by rozpoczęły energiczną 'propagandę 
wśród mas włościańskich, szerzącą zrozumie­
nie, iż nie ma sprzeczności poimliędży żąda­
niami klasy robotniczej a interesa|m(l ludu1 wiej­
skiego, że jednostronny egoizm stanowy st~on- 
niciw włościańskich -rozbija wspólność walki 
prolelarjatu i drobnych rolników Osłabia de­
mokrację i w konsekwencji* odbije się fatal­
nie pa istotnych dążeniach i potrzebach wło­
ściańskich.

VI. Kongres wzywa całą klasę pracującą, 
by w obecnem rak niesłychanie trudndm po­
łożeniu gospodarczem i pici tyczneftp. które wy-, 
maga największego wysiłku in ajwiększej so­
lidarności wewnętrznej ruchu robotniczego^ —- 
skupiła się dookoła Piclskiej Partji Socjalisty­
cznej dla walki o własne prawa, o własne ży­
cie o przyszłość demokracji i socializmu.

Kongres wzywa Wszystkie organizacje par­
tyjne 'do bezwzględnej walki przeciwko < pro­
pagandzie 'komunistycznej, rozbijającej Jedność 
ducha robotniczego, szykującej teren dla fa­
szyzmu, zagrażającej niepodległości kraju

Kongres potępia najostrzej rfcfekładbwą ro­
botę grupki tak zw. “ niezależnych7', dyskre­
dytujących socjalizm i  Międzynarodówkę. — 
Kongres wierzy niezłomni* że klasa róbOtR 
nicza odrzuci oc siebie S nadal wszelkie próby 
wytworzenia zamętu i |rozła|mu w- jej szere­
gach.

gu człowieka* który żył tylko ich przytłumio­
nym odblaskie(m -— Wypełzły, wyleciały na po­
wietrze, przekształciły stę w  małe, dziwacz­
ne karzełki, potworki, które Wdrapywały się 
na sprzęty, napełniały sobą całą izbę, połą­
czyły się, utworzyły koła, kółka i kółeczka 
i zaczęły lańczuć, jakby przy akompaniaimien - 
cie muzyki świerszcza który Wywabiony 
wesołą (wrzawą, wyszedł z kryjówki i nucił 
śpiewał, przytupywał wesoło.

Piotr starał się odpędzić rój myśli, k ^ - 
rz rozbestwione, “ozzuchwalche, otoczyły go 
kręgiem i uparcie zaglądając Jmu w słabo roz­
chylone OCzy, pochwyciły gtci za rzęsy i ,roz- 
warły mu powi eki.

Drżał że strachu.
A'e w rzucającem się sercu poczuł, iż po­

wstaje w niem równocześnie druga siła -— 
uczuć Były one dotychczas prawie niepodziel­
nymi władcami jego duszy. Powstały tedy, b.v- 
bronić isię przed dziką nawałą, zagrażającą d 
jarzmieńidm i zupełnym zaborem ich władcy 
--  ruiną duchowego spokoju1 i; równowagi-

Piotr przymknął oczy, dojmlyślająC się, &  
toczy się w nim szalony bój dwu ooted — 
o właazę.

(Dok. nast.)



Nr. 267 „DZIENNIK LU D O W Y" 3

Ministrowie o położeniu Państwa 
i środkach zaradczych

. M in istrow ie Wszy alk ich resodttfw wypowie- 
i 1 w  'wy^Ładzie dziennikarskim swą opjnję

L 1 państwa i planachtózą!
. ? d. najbliższą przyszłość. Z  opinii wypo­

wiedzianych wynika, że akcja rządu ogranicza 
się na ia zie  < ) wprowadzenia jak najwięlkszuch! 
oszczędnospi, <do zamykania kredytów  na in-

S e r s L i  Najbardziej żywotne będzie. md. 
ulatMo To r,TaC- 1 >r'ck:i sP ° łecznej, niestety 

:  G ”  USI opiekowć się nie rlcbotnikieimj
wzras?; ;i C7 je z r ()b o lnymó, których ilość 

+ k£lżdŁ,|rn w  zw iązku z osźcźęd- 
scianu państwowemu

M in istrow ie powiedzieli, co następuje: 

M IN IS TE R  S P R A W  ZA G R . S K R Z Y Ń S K I 

Rząd zdołał zaprowadzić daleko idące

mać w s z S e  n m l M ^  mj k w ic ie  wsLrzy- 

sza  rozhm W a lla ,rbk P asa ty  dal-
nej. d° Wa siecl ayplomatyczfntekoiisular-

znaczrie W  ^wsnrLf te^ ° ty^û U! b9dą barażo 
wy ginąc u p o S S C w A ^  2antodlanc ^djcl- 
no z  zakupienia w m iT  ^ nS°tze, Zrezygnowa-
poselstw w  B t e S k  f i ?  li,:m6w tBa
k o n s u la la w M o r a w s „ „ . i 'c t e S S ;SaB^ ° ' az 1118stało odroczr t r J UsŁ lawie. Również za-
nansów założenie ie?W U poprawM naszych fi-
nego poselstwa i ń* v ° nowelgfcl samoaźiel-j  y poselstwa i paru konsulatów ta Wschtó

dowania i przyśpieszenie loku załatwiania spr. 
zarówno w wewnętrznych stosunkach1 urzędo­
wych, jak i w odniesieniu db interesantów — 
Wreszcie zamierzam w dalszym, ciągu d^zyć db 
rozszerzenia zakresu działania władz niższych 
instancji przez stopniowe przekazywanie' im 
funkcji, sprawowanych dotychczas przez Wyższe 
instancje.

Dalej wspomniał [minister o potrzebie' wpdcL 
wadzenic i użycia świeżo uchwalonej przez 
sejm ustawy o zabezpieczeniu podaży przed, 
miotów powszechniego użylku; pirpieranie dzila 
łalności związków komunalnych1 w  zakresiie za­
opatrywanie ludności miast W chie1 li i phjięso f  
nadzór nad tą aziałalnjośćią; wreszcie ściśle 
wykonywanie ustawy o zwalczaniu lich Wy wo­
jennej.

-MINISTER SPRAW WOJSK. ŻELIGOWSKI
— Zamierzenia oszczędnościowe — brzmia­

ła odpowiedź — dotkną najbardziej system ad­
ministracyjny, oraz nslytucje centralne, które 
sa zbyt szeroko i mksusowic;, a czasem niereal­
nie i niepotrzebnie rozwinięte.

— Zamiarom -moilm jest dojść d’o skrócenia 
czasu trwania służby wojskowej bez Uszczerbku 
dla gotowości 'bejowej1 Wojska,. Da się tó osiąg­
nąć przez zmianę sysieni,u szkolenia, który musi 
zyskać na intensywności i zbliżyć się jak naj­
bardziej uó warunków wojny rzeczywistej. — 
Dawny system żyda koszarowego i: ćwiczeń te-
nn*P'lltrvni!!ri|l nnnrltiiloH 'U.-jC f ̂  i

w w ^jciu wcy v L w *» icotu
oretycznych powinien być zastąpiony przez 

ilt ipron>i ; rzeczywistości praktycznej. Zc

w

11 ego poselstwa 
dzie.

fn  n i t f e n o  ̂ na16 te n iace|In')ŚCii w 0pa9andowej — 
ślono z budżetu' m  środki: tak np<. skre-
sfinansowanie polskhSo pf? ,ufcna złl°tych na

dane celem Wsmrn°zp^rz4dzeni,a Zostały już wy- 
szeSO minimum lió t  tr -d°
> * « ,  * - ............  i  „
® i9nąć znaczną uszczerh,..^30 Z JejS I 3 i  w wysojaiścl 89.1 m.ijj złotych!, Z  tegfc.1 na L w ,
powo-admintistnacyjm-eh m ć!ch r z e ~ wydalki opancerzone które nie mogą być dlć

szyslkich n,a ten cel rreliiminm ' Lczałtowanje wolnie zmienione przez [ministra skarbu, przy- 
spowoduje to wielkie upr!; ™ ^ 1;111 Pad:a 68-9 Są to wydatki;, związane

mym [mecnanizrnije całei adlmi r ? W w’evw>ę- splata (procentów i kapitału długów zagrani

* ? a ą » u E t w m M -  f f S ! * : ’ '  Y > :sotoś<:i »  raili-
ł« K h  s łu ż b y  p a ń s tw o w e !  S n  3  \ , f c ™Bcl < fe ia -  

eniG P obo rów  urzednirt h  (’Wane iciblni- 
zagranicznej *  s łu ż b y

^sunku procentowym (6 pri c 2 W4t9.mcli3 UTizprłn n Ą. j fniol-1 “nh" V
^iewai,a m ej  ̂ we^ r z n e j .  Suo-
około 200—400 hjs S  mO-S7X2,'dn;0^  wyniŁiie 

rsu 'złotego. ' miesi^znie zależnie ict!
M?ATTr>-r-,

et, oprocz urzędów ściśle adhnni-
duże 'organizmie ,JeSZC2e d^ ie  I jczb; 
dtwową, licz ar a n ^?lGfCz(-nstwa. tj. policie 

stącach redukcji, około^J^nnn Vi osLatnilch mie- 
ochrony pogramcza 2e ^ - 000 lu'd^  4 Wdrpub 
ludzi, obje z uW.™ ■ b̂  16111 P|rzeszłlc‘ 18 tus
PTzęoów.Pozai £ )WlGdn!lta taWc(rdm| koni i
by zdaowin Jłte^  M :  jen. d J

' 91 drząd sta,.ystyczny • U

ludzi, obie 
przęgów. p, 
ba zditowif

t za­
służ-

«*• iSSSE ^ * “9 *>*
w ^ T Ó W h  n t v l a ,w  Z“ stMshl
w o- ̂ dminisitracyjne 15  t '  W> datkl rzecze -
^p re lim in a rzu  Ib-Udżetm^nr l 1*11 JOna z łbtych> 
widzianych jest rt  rw r T U| i ^  n 192b blrzewi- 
obecnie ,

dla O lłeoo W 26 t.

łnie, że główna przyczyna naszych1 trudńoścji! 
walutowyćh' żostała usunięta i! że w  najb liższej 
przyszłości da się oatezuć n a naszym rynku wa~

— 1 jLtjii na i kwarlał i n o -  ' llk: 'dtowijm (dodafni w p ływ  bilansu handlowóglc1.
m c .., dla całego mego r e s S  1  ^ 26 r‘ P^e- Redukcja jaka została dokonana w pricWi 

n,. . J- ^arzą-dziłejm, bezw n v ^^ddwie 2°rjum 'budżetowejm, na pie,rwszy’ kwartał1 przy- 
= . . le przyjmowania nowych w We ^^rzy- szłego koku jest tylko plclczątkiem tych oglra- 
jn-j^jkolwiek kategorji we wszmom /°1narj uszów n'^zeń wyd.altków, jakie w  'budżecie na rok 

,m:°  niezapełnionych a obrtwia„ ,  dźiałlar#i, 1926 będą musiały być dokonane.Łżfc1*** ”= -  ,SS«gg( —  —  ----
 .

mających i c^ ^ n y c h  obecnie z rządzeń
2nacznG uproszczenie urzę.

kult terenu , i z- i-K. oij v\' IV jjp |uiv v-y Cylicji
względu tia to, że pewne obszary, dawniej do 
wojska należące, nie są już dżiś w jego posiada­
niu,. prosić zamierzsjm izby ustawodawcze o 
przyznanie odpowiednich terenów przy prze­
prowadzaniu reformy rolnej.

MINiSTE R SKARBU ZDZIECHOWSKI.
— Wydatki na I kwartał przyszłego' noku 

dziale ministerjujn skarbiu preliminowane sa

zł., io,raz renty inwalidzkie E emerytury w wy­
sokości 3S.9 milj. złotych.

Pozostaje więc na wydatki administracji- 
s'k,a., owej suma 20.2 jmimilj, zł.

W  porównaniu z czwartą Częścią prelimina­
rza budżetowego na rok 1925, talcstatnia suhia 
jesl o 16'3 milj. zł. imlńiiejsza.

Zmniejszenie io jest wywotańe odgadnię­
ciem wydatków na 'bicie bilonu c>i az znaczncimli 
ograniczeniami w wydatkach ad|miin,isLracyjiio- 
rzeczowycl. i osobiiśtyich’ ministerju|m! skarbu.

Wysiłek ,mój zmierzać cięozie w olalszy m cią- 
&u w kierunku stabilizacji złotego nie na po­
ziomie iobeciTyjn, który uważani za kurs spe­
kulacji, lecz na kursie, który czepiać będżie 
sw; siłę, w warunkach gospodarczych' k-aju.

Mamy zupełnie realne dane aby przypusz­
czać, że w najbliższej przyszłości poprawi się 
a,rowno sytuacja skarbu, jak i sytuacja gospo­

darcza.
Aktywny od trzech' miesięcy bilans handlo­

wy. ki ry w ciągu tego czasu dał' dodatnie sal­
do w wysokości 154.7 mil. zł. wykazuje debi­
lni p 70 ifiłbiiima ->1 irwiiwo noc tii^b1 f *- f t'/-

jJil uiił.cj j ,
życie Z zagadnieniem tern wiąże się ściśle sprawa 

obniżenia stopy procent, kredytu, która jes1 
głównych nrzyczyn nadmiernie wyso-jedną z

kich cen w ztóćit wytworów naszej produkcji i  
wyczerpania siły płatniczej w zakresie podat­
ków.

DR. PIECHOCKI
minister sprawiedliwości powiedzjał jmj. jn.:

W  'dziedzinie sądownictwa cywilnego ab 
najpilniejszych zadań należy unormowanie kosz­
tów jadowych, -opłat adwokackich i ,rejentai_ 
nych, polepszenie biegu egzekucji oraz rewi­
zja przepisów o nadzorze sądbwym nad1 pirzea- 
siębli[o,rślwami nlewypłacalnejmS. Ochronę lud­
ności, przed stratami, wskutek nieprawidłowej 
gospodarki niektórych banków stanowi Wspól­
ną troskę minlste,rjujm; sprawiedliwości i k mi­
nisterstwa skarbu.

W  dziedzinie sądownictwa karnego dążyć 
należy Ido ujednolicenia wymiaru kar, które 
obecnie za te same przestępstwa są bardzo nie­
równomierne.

Instytucja {warunkowego skazania po Winną 
być wzięta i rozszerzona na całą Poiskę. P,rtcv 
jekt odpowiedni znajduje się już w sejmie.

Poza temi bieżącemi sprawami trwa praca 
komisji ikodyfikacyjnej, która w przyspieszo- 
nem klmpie wykańcza jednolite kodćksy praw 
dla całej Polski.

MINISTER PRZEMYŚLU I HANDLU 
ST. OSIECKI:

Budżet nasz na rok 1925 wynosił 10.153.572 
co w stosunku kwartalnym stanowi sutmę zł 
2.538.393. Obecne prowizorjum na I. kwar­
tał 1926 r. po wyeliminowaniu zł. 7.925.680 
t. j. sumy przeznaczonej na zapłatę I. raty na 
budowę portu Gdyni sLanowi! sumę 1,943.732 
czyli o zł. 594.661 t. j. o 24 proc. mniiej1,, 
niż w r. 1925, op,rócz redukcji w zakresie wy- 
dajków personalnych.

Tak znaczna redukcja możliwa była ażięki 
ograniczeniu do minjmum wydatków inwesty­
cyjnych i rzeczowo administracyjnych1 oraz wy- 
df.lnemu zmniejszeniu subwencji na wystawaj 
i rozwój żeglugi.

Bez względu na wyniki rokowań z Niemca­
mi, kontynuowana będzie polityka ekspicirtyi 
naszego węgla;, 'która dała dotychczas doaatnie 
wyniki. N iewyzyskane jeszcze możliwości po­
większenia eksportu d!o krajów południcwych 
muszą być specjalnie uwzględnione. W  kraju) 
rząd 'będzie przeciwdziałał w zwyżce cen, pod­
cinającej wzrost konsurmeji wewnętrznej.

W  gospodarce solnej czeka nas kr(mcentra­
cja ruchu salin przez ograniczenie, względnie! 
zastanowienie ruchu rrjektórych1 mniej ekono­
micznie piracujajcych salin przy odpowiedniiemj 
zwiększeniu ruchu1 innych. Nadto musi|m|y dą­
żyć ido dalszego obniżeniia k[dsztów produkcji 
soli. celem uimożliwieniia jej zbjjtu' poza granica­
mi kraju.

U' polityce naftowej główną decyzją jest 
ożywienie ruchu wiertniczego.

Rozporządzenie o częściowej zmianie tary­
fy celnej wprowadza liczne zmjany w  obowiązu­
jącej taryfie, między inne|m|i, w myśl postulatów 
kół rolniczych podwyższone' o 50 proc. stawki 
celne od bydła rogatego i pic raz pierwszy u- 
sitaniowiono cłb przywozowe od1 trzódjj- chle­
wnej i ptactwa domowego. Na podstawie tej 
zmienionej taryfy będą zawierane nowo trakta­
ty1 handlowe.

Niezależnie od tego rząd juz obecnie1 rlcfz- 
począł prace przygotowawcze nad1 przyszłą au'- 
ftouomiczną taryfą celną.

{Ministerstwo iw dalszym ciągu czuwać za­
mierza nad tdm|, ażebly zamówienia .rządbwe njie 
były skierowywane za granicę lecz powierza­
ne Wytwórniom krajowy{ńi|.

W  dziedzinie handlu zagranicznego 
jest żamierzona organizacją nowych pla­
cówek gospodarczych za 'granicą, re­
wizja polityki traktatowej, a w konsekwencji1 
i ewentualna, rewizja i wypowiedzenie umów1 
istniejących ; przeprowadzenie nowych^ wzglę­
dnie zakończenie rozpoczętych umów indywi­
dualnych co do zawarcia lub' rewizji konwencji 
gospodarczych z Czechosłowacją, Niemcami, 
Rosją, Rumunją, Auśtrją; Wł'ochiaim(i, Łotwą 
Es,ton ja, Litwą, Norwegją ew'ent. Hiszpanją i 
Piodtugialją„ Grecją, krajami średniego Wscho­
du, dalej ze stanami Zjednoczonymi Ameryki 
północnej.
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dżedowy ministerstwa pracy i  opieki spoiocznej 
na .okres pirowizorjum budźetówego został 
zmniejszony tw poszczególnych1 działać1' spe­
cjalnych,. jak: opieka społeczna, ubezpieczenia 
społeczne emigracja, o — jedną czwartą pier­
wotnie projektowanej wysokości, a w pozo­
stałych ‘wydatkach zmniejszenie wyniosło 6 p,rc. 
dd ]34 prc. z wyjątkiem pozycji na polmidgp'a ń- 
sRwową dla bezrobotnych1 Mora została zwięk­
szona W stosunku do wystlkości poprzednio 
preliminowanej. ,Oslalli[ie zwiększenie było wy­
wołane obecnemi roztmiarauii bezn bocia, jakie1 
pirzy ‘układaniu tbiddźelu w listopadzie ih! b. by­
ły znacznie mniejsze. Pozycja o jakiej mowa, 
musiała być na okres prowizoryczny Zwiększo­
na z 2.275.000 zł. do wysokość1 15.000.000 zł1.

Działalność ministerstwa pracy i Ipjpiekll spo­
łecznej na okres najbliższy określa się na tle 
kryzysu naszego życia gospodarczeglo, j,ako 
przedewszystkiem tagodzenie i jmOźliwc ogjra1- 
niczcnie pracy we wszystkich jej dziedzinach a 
następnie kierowanie rozległą akcją pom.oey 
dla pozbawionych pracy. Ta ostatnia akcja], ze 
względu na obecne trudności finansowe bez­

robotnych wykracza poza ramy ptc.mbcy usta- 
w owej i ogarnia niekiedy tyeri ‘blezpDbietnMfh!' 
którzy nie posiadają tytułu ustawowego, przy- 
czem popioc t. zw. io,raźna wyraża się rówi- 
nież w świadczeniach W1 naturze i opale. Za' 
kreśloną ostatnio według planu państwie (w ego 
i z inicjatywy rządowej pomocą żywniciśctiową i 
opalową zajmują się zajmprządy.

Łagodzenie przez minist. kryzysu1 p,rzejm]y- 
sl owego prócz wspomnianej akcji picjmocy bez- 
robotnym, streszcza się dlo udziału1 Imjuiister- 
sLwa w  zeiDlegach o potanienie i powiększenie 
możliwości kredytowych, Odzyskanie nynkóW1 
zbytu,, powiększenie pojemności rynku wewnę­
trznego, ulepszenie organizacji1 technicznej a 
przez to potanienie produkcji.

W  wielu wypadkach ponadto ministerstwo 
interweniuje w  sprawach kredytu przemysłowe­
go , wypłat zaległych ząrobków w1 fabrykach 
mających należności rządowe, aby zaś unojrimlo- 
waqna przyszłość takie [warunki (wystąpi w naj" 
bliższym czasie z initjaLywą opracoWlania prze­
pisów regulujących w dr.od!ze obustronnych zo­
bowiązań powyższe sprawy.

MIN. KOLEJI INŻ. A. CHĄDZYŃSKI
Oszczędności będą przeprowadżorte w  dwu 

kierunkach Zostaną zmniejszone wydatki pso­
rtowe: a to ‘na mocy ustawy sejmowej, redukują­
cej pobory pracowników wszystkich Urzędów 
i przedsiębiorstw’ państwowych a zatem i k°'~ 
leji. Nie jest to jednak wszystko! i nici na ten 
dział pragnę zwrócić największą Uwagę. Cho­
dzi mi przedewszystkiejn o oszczędności z za­
kresu gospodarki zasobowej, drogowej i eks­
ploatacyjnej. Zaznaczam, że w roku przyszłym 
kredyty poszczególnym dyrekcjojmj' kolejciwym 
będzie przydzielało ministerstwo koleji na Ict 
kresy miesięczne, co da imiożność łatwiejszej 
kontroli nad gospodarką dyrekcji 5 przepro­
wadzenia daleko idącej oszczędności.

W  dziedzinie zasobów przewiduję ograni­
czenie zakupów do bezwzględnie koniecznych 
i [ograniczę się do wyrobów khajfc wycli. W  pier­
wszym rzędzie zwróciłem uwagi; n,a zmniejsze­
nie rozchodu węgla i smarów. Z zakresu1 w(yl- 
Jdfetków Inwestycyjnych ministerstw!) będzie dą­
żyło do zmniejszenia lich do minimum, z tern 
jednak, ab‘y najważniejsze prace, już przed­
sięwzięte zostały W  terminie wykończone.

.Oszczędności budŻeLowe kolejnictwa najdb~ 
ilkliwiej ‘odczuje przemysł żelaznyi, zajmluijątyfc 
się budową parowozów i waglchów, oraz re­
montem starego taho.ru. W  latach inflacji po­
budowano szereg fauryk, których1 egzystencja, 
i normalny ruch zależny jest wyłącznie od1 wiel­
kich zamówień kolejowych. Ciężkie półleżenie 
finansowe państwa zmusza dżiś dlo do gwał­
townych redukcji zamówień.
KIEROWNIK [MINIST. REFORM ROLNYCH 

P. RADWAN.
Redukcja 'budżetu musi odbić się ujemnie 

na pracach ministerstwa. W  dziedzinie parcela- 
cji wyrazi się lo przedewszystkiem w  znacznelml 
zatamowaniu irożwojn parcelacji iprigWIaLnej 
spowodowanem Zmniejszeniem kredyt u grun­
towego, ioraz inwestycyjnego dla nabywców 
parcel, co szczególnie będzie miało znaczenie 
z chwilą wejścia w  życie rozpatrywanej obe­
cnie w sejmie nowej ustawy o wyko ulaniu re­
formy rolnej, oraz w zjmniejszeniu1 prejektbwa- 
nego poprzednio zakresu parcelacji rządlcwej 
wskullek [redukcji funduszów, potrzebnych’ n3 
techniczne wykonanie tej pardelacjlil, na na­
bywanie ziemi nzez państwowy Bank rolny], o- 
raz na pożyczki inwesftjycyjnte dla nabywców 
gruntów.

U WICEMIN. ROBÓT PUBLICZNYCH.
Wobec Choroby min. robót publicznych1 

tow. J. Mo.raczeWskiego, udzielU infdrmacji wtil- 
ceminister ,inż. M, Rybczyński

Ogólna redukcja budżetu państwowego od­
bije się i na pracach minijsterstwa robót publii- 
cznycb, przedewszysitkiem zaś w1 dziale inwe­
stycyjnym. Największe kredyty inwestycyjne w* 
r. 1925 posiadało bńdiuwnidtwlo! państwowe t<> 
leż tutaj nastąpiły największe skreślenia.

Prace w roku 1926 muszą się ograniczyć na 
kontynuowaniu i kończeniu dawniej rczpoCzę- 
lyćh budynków i to tylko tych, których jąk­
ną jszgbsze ukończenie leży w interesie! pań­
stwa.

Również w  dziale drogowym zostały znacz­
nie zredukowane kredyty na budowę moslóW 
Stałych (żelaznych i żelazo- betonowych), d- 
raz ma budowę dróg ; w ‘dziale wodnym z|m!riiiej~ 
szo*1 o kredyty inwestycyjne, przeznaczone na 
budowę portu na Saskiej Kęptó na zakup ta­
boru., na buldowę zakładu! wodnego W Porąbf- 
re oraz na shbWenrcje na publiczne przedsię- 
bioistwa meljoracyjne.
, Dążeniem naszem uwkńezoncm pomyśl­
nym skutkiem, było utrzymanie nienaruszo­
nych kredytów’ w  działach konserwacji istnie­
jących urządzeń komunikacy jn ych i 'bluldowla- 
nych. Ponieważ krediyty te stanowiły i poprze­
dnio większość budżetu ministerstwa, wobec 
ieg‘o. ogólna redukcja budżetu1 ni-e przenosi kil­
kunastu Iprocent i nie może iść dlalej, jeżeli 
nie ma się dopuścić dlo niszczenia tego, kjdó 
istnieje.
MINISTER PRACY TOW. BRONISŁAW ZIE- 

MIĘCKI
W  zw ążku z ogólnem umniejszeniem preli- 

minairza budżetowego państwa na r. 1926[, w 
myśl planu oszczędhosciowegtd, prelimina.r; buk

Od ftdnrini5iracji.
Z powodu bardzo znacznego wzrośiul ko­

sztów ‘wydawniczych i papieru;,, jesteśmy zfmu- 
szeni lod 1-g‘o stycznia 1926 podnieść cenę 
pCenrmtraly w następujący sposób:

pren. miesięczna bez Idiostawy 4‘20 zł 
pren. ‘miesięczna z dostawą lub 
przesyłką Ipocżlową 4‘50 zł
zagranicą 6f50 zł
Cena pojedynczego egzempl.:

2 0  g r .
.Upraszamy tych P. T. prz e n umera to r u w , 

którzy (już wpłacił p.i enumeratę za styczeń d 
ciopłatę różnicy.

Nowiny z dnia.
Lwów, dnia 29 grudnia

CUDA GŁljBIN MORSKICH. Uniwersytel Ludo­
wy wyświetla w Ln ie  “Ltwjg przepiękny. przez eks­
pedycję naukową wykonany film], przedstawiający ży­
cie na dnie marża. Film  zasługuje na to, aby możliwie 
wszyscy mieszkańcy LwowJo go obejrzeli.

OSTATNIE DNI W YSTAWY GRUDNIOWEJ, Wy 
stawa* obecna ma j»ię ku! końcowi. Zainteresowała sze­
rokie koła artystyczne i wypełniła godnie okres świą­
teczny, zazwyczaj odznaczaj ary się wzmożoną f rek wen 
eją. Kto nie zwiedzit jeszcze zbiorowych wystaw AJt- 
gustynowiczą, Markowskiego. Hausnerowej. Nowofno- 
wej, Reyznera oraz ekspresjonistów, może to uczy­
nić w ostatnich dniach wystawy,, która będlzSe zam­
knięta z dniem 1. stycznia b. r.

L1N.TA KOLEJOWA BORKI W IELK IE  — GRZY­
MAŁÓW. Z dhiem 29. grudnia 1925 r, podejmuje się 
mMi osobowy^ bagażowy i towarowy ,na nowo odbu­
dowanej,, normalno torowej ttnji. Borki Wiblkfte — 
Grzymałów. na razie tylko do SkalaM

Dalszą część tej linji. tj. Skatat — Grzymałów 
oddla się do użytku publicznego w czasie późniejszynk

. GZI TAK BYC POW INNO? Piszą nam. z miasta: 
Onegdaj. tj. w ld!ru'gi dzień świąt, publiczność, prze­
ważnie przyjezdna, zebrana w Teatrze Nowó.ści — 
zmiu'szoiia Ibyla odejść do domów już po piierWszym 
takcie komedji “Dziecka miłości11 — ponieważ zarząd 
teatrów “przeoczył iż artystka grająca głóWkią rolę 
W tej komedji — jest 0Q Jyjku dni obłożnjile dliOrą.

IZBA SKARBOWA przypomina, że ostateczny’ 
termi n do wykupna śwmdeclw pr zci u y s to w \'Ct f na j-. 
192G upływa z dniem 31. grudnia 1925 ,r.

DOLARY płacił wczoraj B,ank Polsk,1 8.50 zł. Na 
cam-nej giełdzie płacono dolary, od 30 do 20 groszy 
wyżej Ipirzy tendencji zniżkowej.

DEZERTER Z POD OPIEKI RODZICIELSKIEJ. 
Na d^orcui Podzamcze ‘przytrzymano 8-Ietmego Zbi­
gniewa Goldbeiga, który zthegł z dóinu! rodziców. za,m. 
,w Brzuch o wicach. Malca odstawiono do miejskiego 
komiswrjatu.

ZAGADKOWA AFERA WEKSLOWĄ. Jakób Po­
tocki. Józef Dec. i Adolf Limberger. wieśniacy, zam. 
m Butiauzoweacli, zjawili się wczoraj w Urzędzie śledij 
czym P. P. we Lwowie i podali, iż niejaki Kazimierz 
Gawlikf rodem z Sambora. ,sfałszował 'weksel z icli 
podpisami na kwotę 26.864 zł., który to weksel zo­
stał już zaprotestowany pirzez Bank Ziemian. Intere­
sanci podali równocześnie, że ów Gawlik mieszka 
phwilowo w, hotelu Saskim we Lwowie. Polfiicjka za­
rządziła przytrzymanie G„ którego osadzono W a- 
ireszcie.

■B AN JA  SAMOBÓJSTW W E LW OWIE. Romuald 
Ignacy Duprhk zatrudniony w restauracji, łódki przy1 
ul. kurkowej, strzel i i do siebie W parku Kilińskiego. 
Kula pjrzeszła na wylot .czaszkę i spowodowała śmżeró 
denata na miejscu. Powodem zamachu samobójczego 
była prawdopodobnie zawiedziona miłość.

28-letnia Emiljrl K., zam. przy Ul. To.rosiewicza 
lOdebrała .sobie życie przez powieszenje ,się na klamcfi 
od dżzwi. Porodem desperackiego kroku1 była et i o rob a 
piersiowa.

33-letni I.iAlwik V ] z a m .  pirzy ul. Zborowskich! 
p‘od 1. 3, judał się ,nu g:tób syna na cmentarzu Janow­
skim i tu zą-aniił si; nożem pięciokrotnie w pjąri. 
Dozorca cmenlarny spostrzegł desperata i zawe.zwał 
^ogolowie T,al., kióre odwiozło go do szpitala. Powo­
dem zamachu samobójczego były niesnaski rodzinne.

Władysław Slypiuła, zam. w Zniesieniu strzelił 
sobie w brzuch z. powodu zawiedzionej nikłości.
W  stanie groźnym odwieziono go dO szpitala.

Olga B.. zam. przy ul. Łyczakowskiej 1‘ 100 usi­
łowała s l ®  się jodyną. Niesnaski małżeńskie po­
pchnęły ją .również do tego desperacie ego krioku1.

Karol Wolf, zajn. w Rzeszowie, strzelił do siebie 
i ciężko sję zirunit w prawą skroń. W  stanie groźnym 
przywieziono go do szpitala we Lwowie. Por,ód za­
machu samobójczego na -azie nie znany.

NA FUNDUSZ PRASOWY: Wygnaniec Piotr, pa­
lacz z Ferscnkówkę 5 źł.

Dr. Seidler złożył 20 ;zł. na “Gwiazdkę" i ochron­
kę dzieci irobotn.

Dalsze datki na ten cel przyjmuje Administracja- 
Dziennika J.udowego.

T  r a S y c y j n y

Wiwór Sylwestrów}
odbędzie  się  w e  czwartek 31. grudnia  
1925 r. w  sali Zw iązków  ZawodowycH  

ul. Ossolińskich I. 10.w-

JCsmunikat.
X t.OT POLSKI, organ nigi Oorony Powietrznej 

Pańslwa, czasopismo edagowane bardzo starannie 1 
wielkim nakładem. Redakcja i Administracja: W Łir" 
szawa. Zamek Królewski. Telef. 311—48. Konto P t L 
7860. — Wardnk i ippenumerąty czasopisma wynoszą; 
rocznie 10 zł., półrocznie 5 zł.

X LW OWSKA OCHOTNICZA STRAŻ POŻARNA 
“SO KÓ Ł" u|rządza w sobotę, dnia 2. stycznia 1926 
o- godz. 9 wieczór tw sali Domu Narodnego, ul. RutóW- 
skiego 22, Wielką Redultę.
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Dyskusja budżetowa na Badzie miejskiej.

KJub P. P. S. dom aga się pracy dla bezrobotnych.
siie 'RCẐ  S*,ę nadz'vy,cza)ne pcsiedze- nakaz gmina, — te stwarza się przez to sytu-
na u, J26 1 cehyn załatwienia budżetuf ECjâ  katastrofalna. Wskutek szerzącego się w

■Generalni’, . c- , . rai“ Cie bezrobocia,, mlożemy dicizekać się w
 ̂ P Felszlyn przedstawił krć .kim Czasie niepożądanych wypadków,

tmdzet gminy na rolk 1926, który wykazuje 1 -. ___
w  przychodami zł. 11,872.706*71 u rozdho- 
dach zł. 1,872.186*71 zamyka s.ę tedy nad­
wyżką W drobnej kwocie zł. 520.

Przycnody gminy wyrażają się następująco: 
Dochody z Miejskiego Zakładu dla oświetleń 
ma elektrycznego, preliminowane na rok 1925 
w  kwocie zł. 136.250 -  s taw iono d;t budże­
tu na rok 1926 z kwotą zł. 483.425, dochód 
z uazowm Miejskiej z kwotą zł. 224.650 (za­
miast zł. 120 420 zł. w roku ubiegłym,) do- 
rnoa z opodatkowania miasta zł1. 6,601118*71 
(zamiast zł. 6,375.000 — w  r. 1925).

Sumę Wszystkich przychodów p|rieli|mjinowa- 
no na^rok 1926 w sposób identyczny wiięrcej 

42.080*38 ni; w roku poprzednim. , 
Referent podnosi, że konieczne1 wydatki jak1 

l udowa nowych szkół,, baraku dla bezdomnych, 
dokończenie (rozpoczętych domów [mieszkalnych1 
przeniesiono do budżetu nadzwyczajnego*, to 
znaczy, że zawisłe są od nadwyżek dochodów, 
albo od zaciągnięcia dł ugote.rrninf.Wych pożp- 
czek przez gminę.
o ^ m'1,nisftrlacja gimjny pocho łania. zf.

ino/ l 2e%v Jziane koszta administracji pa 
^  I 92? , wynoszą przeszło 21 rac. wszystkich! 
rozchoi iw gminy1, kiedy na rok 1925 pretiynp 
POWLmo je w wiysokośfd niespełna 17 pr/c.

ż-drowotnośe i aprowizacja miasta prelimi­
nowana jest kwotą zł. 599.688 (o zł. 193.360 — 
wnęce1 jak w roku u!b.)

Instytucie kulturalne prehminowane są

K k i i ;  2 ,,M '781 TO “ S'"1 ok«  w  r isoLMŁ-n preliminowanych wydatkóW1.
.1 eątry miejskie okrągło  1 jrr.jjjon złicłych. 
Upieką społecjna test preliminowana w 

rozchodach z kwotą zł. 1,027.593 (pi zł.

Mówca domaga się,, by trniiasjtó obmyśliło 
specjalne środki na celowe inwestycje dla usu­
nięcia bezrobocia.

Mówca rozpatrując pioszczeigólne pozycje bu­
dżet u, podnosi, że podatek lickatópąki prze­
znaczony na icele rozbudowy,, pireliminicwriny 
na 1,300.000 zł., powinien w całośri Wyć u- 
żytyh a budowę mieszkań a nie jak dotychczas 
na pokrycie kosżtów administracji. Podatki 
gminne preliminowane zaś na 6 miljonów1 zł1, 
a z tego podatki 'bezpośrednie wynlcszą zale­
dwie połowę, resztę pokrywia ludność pirzez po­
datki pośrednie.

MoWfca podd;aje ctalej krytyce nie(rozwlażną 
gospodarkę gminy, któria nadwyżki zakładów

elektrycznych i .  gazowego zużyWa na ad im ini- 
strację miejską, p odczas gdy dóchódy le powin­
ny być użyte na inwestycje dalej domaga się 
skreślenia przychodów z akicyzy, prelim ino­
wanych W budżecie ze względu na to, że zgo ­
dnie z uchwałą sejmu akcyza będzie z  koń­
cem tharca zniesiona.

Nakoniec mówca oświadczą, że kluJb PPS. 
za budżetem głosować nie będzie

W  dalszym ciągu prze(mjaWiałl p. Soupe,.-, 
który [domagał się uproszczenia administracji 
redukcji Wiceprezydentów^ redukcji1 powozowy  
W  rezultacie miejskiej kiojmjilsji; oszęzędńościo- 
wej p. Sou per uwhża luftlrzymywanie teatru 
przez jminę za pirzesjtlępstwO z punktu w i­
dzenia polityki osaczędnośdowej.

Dalej przemawiał f .  Chajes, który położył 
szczególnie (nacisk nia tio*, że budżet nile je s t 
;rea!ny z powodu zachwiania się, złoteg„.

Dalszy jciąg dyskusji budżetowej dzjś. Po-, 
nadto uchwalono podatek sylwestrowy w' wys/ot- 
kości 30 proc.

Krwawe świąteczne pokłos*e.
Dwa trupy przy ulicy Rycerskiej.

W ub. piątek zabawiali SU krewili i znajomi w

Przec iw  :d,ziedzinaJch . publicznego.
rada |mi. 

'ze d'z i?Lwowa musi się j ^ r a ^ t o e j  £ 2
podnosi głos protestu pirzefciw rrólW^ ! J 1
czenia działalności ^ A ó w

i  iZw ążku z  tern h fowca - n i , ,Z  aieIs.kllch-tWj izwiązKu z  rem Infioiwfaa
streszczającą się iw żądaniu ażbbift rezo,ucję;
Praktyki zostały zaniechane. rodzaju

c ^ p o d n S ?  że po d9£ ł ° T '  
W s £ k£ el w y t a j e  dążr ś< d l ^ k ^ M a
t i n i m £  :WadatkaW cele i^estyoyjn^ do

w» datkim  to Sdmo ^ym ć ottrzytfńfuje

Władysław Góralewiez zranił nożem w bok W i­
ktora Rutkowskiego, z Kleparowa.

W  ul. Koltajrskiej nieznani osobnicy zranili no­
żem w plecy Eljasąa Jaegepa i W. Grania,

Stanisław Dębor został zraniony również na uli­
cy przez nieznanego nożowca. w| glioWę.

Pioir Czuba, woźnica zam. przy ul. Tercjarskiej. 
zranił swą żonę widelcem w brzuJch.

W  ul. Gródeckiej jakiś osobnik pobił i  poranił 
Adama Zaszutaka, zam. w Bogdanówce.

Dozorca /realności plrZy dl. [Kętrzyńskiego ppd L 18 
pobił -ztabą żelazną po głowie Władysława R U'dnickia- 
go;, dozorczyni realności przy ul. .Takóba Tlei nmiira: 1L 6 
ciężko pobiła i poraniła Józefę Piasecką, dozorca do­
mu) przy ul. Rzeźni 1, 2 pobił Jonasa Weiutrauba, zaś 
dozorczyni domu1 pirzy ul. Źródlanej ł. 2 pobiła ba- 
nialdem swego sublokatora Józefa JomJa, przyezem 
złamała ,mtii ło'palkę.

Józef Niemiec, dozorca realności przy ul. Asnyka' 
upadł na schodacb i doznał wstrząsu mózgu.

Salomon Relles, dorożkarz został dotkliwie po- 
biLy przez swych kolegów.

W  realności przy ul. Szeptyckich ł. 3, wynikła 
sąsiedzka awanluTa i bójKa pomiędzy Julją Sabało- 
wiczoWą i małżeństwem Franciszkiem i  Heleną Ga-" 

nieiaki W ie c z y s t y -napadli obok  I jewskimł pirzyczem wszyscy troie doznali Iicznyidł}
’ ’ poranień.

blacharza, którego zranili dwukrotnie nożem w plecy 
m

mieszkaniu Michała Zarzyckiego, zam. p,rzyr wspomnia­
nej 'ulicy pod 1. 16.

O godzinie 10-tej przedpoł. Wszedł do n. eszkania 
Z. znany awanturnik i złodziej 20-ietni Józef Kra­
kowski false Popiel w towarzystwie 19-Ietnjego Kazi­
mierza Kocura, kapanego dwuletni cm więzieniom za 
kradzieże kolejowe. Podczas wynikłej sprzeczki obaj 
inlrula poczęli strzelać z rewolwerów, przyezem od­
dali 6 strzałów.

Od kul zginął na miejscu bawiący tam 29-letnj 
Józei Turkiewicz, robotnik oegielniany. Giężko zra­
n i o n y  M i c h a ł  Z a r z y c k i  z m a r ł  p o d ó z a s  I.t c  i i s p u r t u  d o  

szpitala.
Obaj zbrodniarze zbiegli i ‘ukrywali się przez

więzienna.

B o ż o w i t i c t w o .

budź t Jak T°k ub!.) Około 9 prlrE,thwa dni przed aresztowaniem. Dopiero w uj>. niedzielę
Cznej0 11 ^rninrie "̂0 na rehu opieki mołe- '< zgtosil,i się ul sędzitego śledczego r. Wtloszyńskicgo,

»t‘ . W>:y kazał odprowarizić ich do
, 1no^z-!f zcnzenie miasta prelijminuje się na i 

rok 1926 z ł. 934.449 (o zł. 133.704 więcej, ani- j 
zeh lia rok 1925.) (

Na ćlrog biruki i plant-atje prelimSinowano ^ czasie świąt zbrodnicze indywidua dały upust 
* •  ̂ Z^ ’ (o zł. 625.769 mniej i sw3an ^y^odniaiytm instynktom.

Poprzedni) a na kanaMziareję mŁasttaf! noc7 m  ub. piątek nieznani osobnicy poranili
2ł. 413.679 (o  zł. 325.764 mniej). Poza kosżtaimfi ! nożaiTli Pochodzącego pbok katedlrj Edwarda Pio-

owserwaęji i j iok o liczenia rczpoczętych dlróg newskiego, kudiaj-zą. 
l  fciągu kanałów;, są w  tych rubrykach1 tylko 1 Bracia Kuirzeje i 

Vdty /minimalne na nowe britk) i kanały, a to ! kościoła Marji Magdaleny na Rudolfa DeutschmanoJ kontuizj 
lyłko (na takie, których budbwy już w żaden 
sposob odroczyć iie mdżna.
u. dyfkus,li PieFwszy zabrał głos imieniem1 
klubu radnych PPS. tow1. Szczyrek. który na 
wstępie zaznaczył, ze gmina lwowska po raz 
pierwszy układa budżet pod /presją wła/dż nań- 
stWowyth, które pold hiasłer oszczędhicści o- 
granuczają autonomię gtmiinyl, wkraczają W iei 
gospodarkę, nakazując skreślić z budżetE nai 
W ^m e)Sze (pozycje na irrwestycj«e. Biurokr cia
^ ou- .  mło a 1 n 1 edośwtiadfczJgna konse­
kwentnie zmierza do znłszr mia autonom® a-

Zwyrodniały nożowiec przed sądem,
Dnia 22. września b. r- wynjikła sąsiedzka 

sprzeczka w /realności przy tri. Weteranów, po­
między rodziną Spielerów, a Salą Agid . Kre­
wny A. 27- letni robotnik Ryszard Locwentbal 
podczas tej sprzeczki wylał zawartość pewne­
go naczynia na chore dziecko krewnej S. Rózi 
Frieumanowej. [To stało się przyczyną bójki 
pomiędzy Ludwikiem Spielerem a Loi-wentha- 
Iem. iTen ostatni ugodził wóWczas pięci/okno- 
tnie S. nożem w łfruch w  pierś oraz wi piety1 
Spieler Odwieziony d!o szpitala zmąrł wikrótce
Vv'sku!lak krWotoku.

Wczoraj stanął L. przed trybunałem sąau 
karnego. Akt oskarżenia zarzucał mu również 
iż zeznając w r. b. w sądzie jako świadek w 
sprawie karnej Marjana Olszuńskiego ™ Franr 
ciszka 'Borsuka złożył dwukrotnie fałszywe ze­
znania. Pozatem D. był karany za kradzieże 
i iszustwo.

Lekarz sądowy wydał opinję), iż osKarżfchy 
jest częśl .owo anormalny:;. alblcWieni1 podczas 
wojny światowej zostai pcistrzelony w kark,1, co

też wpłynęło na jego upośledzenie um'ysłjęfwe.
Trybunał riwzględniając tę < -kolilczność ła­

godzącą zasadził L. na 2 i pół roku cjężklęgrji 
więzienia.

Rozprawie JiTzewodniczy_ r. DwOrzak, 
karżai prok. Nowacki, bronił djr. Weiss, zaś 
stronę posźkodlęWmnp zastępowa, dir, Neu- 
we’d.

Katastrofy kololowo.
PARYŻ, 28. 12. (Pal.). “Le Jouirmil" donosji z Ata- 

rirytuj, że cxp,ress Madlryt — Kartagina w jkoleił się 
w pobliżu miejscowości Murcie, przyezem Swa wa­
gony spadły z nasypu. Katastrofa pociągnęła za soną 
wiele ,ofiar. Szczegółów brak z Ipowodu1 Ludności komu- 
maacyjnych

RYGA, 28. 12. (P a t). Na koleji wąskotorowej na 
■południe od Dondangen w Kur land j i  wykoleiły się 
tozy wagony i spadły z .nasypu pięciometrowej wyso­
kości. 7 osób zabitych, kilka rannych.

i g  . i I —Ha:— 1 [ i
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Świąteczne kłopoty starego kawalera.
Bywało urzed wojną, że zarabiałem na swiiętacnł 

octk a,umiałem się, oszczędzałem na Sylwestra! Cieszyli 
się Ludziska, skoro przybyłem na święcone z swodlm sLa 
rokawaler.sk im apetytem. Zapraszając, podsuwali szczu­
paka w majonezie, szyneczkę z okrajaną tłuśtością. 
na obgryzanie nóżek kur i indyków pieczonych, nawet 
się nie oglądałem. Jadało się tylko piersi. Wpraw­
dzie mówili, że stary kawaler patrzy, gdlźile się z 
komina kurzy, ale kloby na to zwracał uwagę, skoro 
święta się rozpoczęły. Im kto więcej jadł, więcej wy­
bierał — len był więcej szanowanym i oczekiwanym|

kupca, b. króla kurkowego, członka nractwa kontu­
szowego. który znowtl mnie sadza w salonie. Do godz. 
6-tej zdołałem wybić 10 herbat i zjeść 10 płateczków 
makownika, powidiaka. scrownika i jpirzekładańca. 
Czuję, że słabnę, gdy w tem szepcze mi db ucha go­
spodarz pże mogę zoslać. Zaszczycony talią poufało­
ścią,, spłonąłem rumieńcem i czekam na coś bar­
dziej rzeczowego, Proszą db jadalni. Odetchnąłem1. 
Podają parówki z chrzanem, pasztet, chlebuś. ma­
zurską kiełbasę, a pani domu' opowiadla takie zdarzenie: 

W nieszczę-yiu i szczęście znalazłam,, bo jak panu
gościem. \ myśl zasady ryba lubi pływiau piłem,, wiadomo,, cena ryhv tego roku1 wynosi około sześć zł 
wytrawne, stare, dobrej marki wino i to flaszkami!.L,** kg. czyli podskorzyła z 4.50 zł., talnowiem rybacy 
Piwo — .■ to tylko królewskie pili policjanci! m,UiSZą obdzielić rybami magistrat, ,a ten prezent p0_
i zgan.tacze świń. Dobry to były czasy, dbpókl to kryć muszą konsumenci. lednak nasza zmyślna Wa- 
pazeklęta wojna nie wybuchła! Wszystko szczezło,herka kupiła szczupaka na ul. D/iałyńskich, takiego, 
dobre zwyczaje djabli wzięli, panny za mąż nie wy-j plóry miał w brzuchu lina. Podaj Jasiu panu tego 
chodzą, 1 -ko same wdowy i rozwódki. Może być ma -w galaree/e. Zorientowałem się w jednej chwili 
dobpze? [ j odmówiłem lina, którego szczuipak zjadł, ale nfe zdo-

Od1 wojny minęło juz chwalić Boga — lat cztery, • }aj strawić.
dla niej ćryfh siedem^ a przyjęcia świątecznego jaki ,pedna‘ z ^-tystek teatru, zagadana z sąsiadem, 
niemą, a- a me będzie! ^   ̂ j n ie zwracając uwagi, zjadła tego lina. dlatego w tealrze

Starym zwyczajem w Izien wigilijny pościłem w n(e ^  |o ^  F,ze(.lstawieni'e sztuki “Dziecko mitoścj“, 
mysi przepisów konkordatu1, pdem gorzką wodę. przy-[lx> ?acj10l.0Wflła. 
sposabiałem się, jak można, aby krewnym i przyja-J
ciołom nie zrobić zawodu  ̂ aby nie narzekali, że im 
świąteczne potrawy zostały, aby •Wdówki i rozwód­
ki nie płakały, że niema apetytu wśród męskiej braci.

Na wieczór wigilijny idę db bratowej. Barszcz 
z ulszkomi, grzybki, pierogi aiakie 1 owakie, kluskj 
z makiem, kutia, no! ale gdzie “nervus rerum": 
ryba siaka i owaka. Wino ? Drożyzna, pensja zmniej­
szona^ wszystko podrożało, nie wiedzieć, co będzie? 
Uwierzyłem^ z lekkim żołądkiem dobrze pospałem, 
aby nazajutrz rozpocząć kadiyla po znajomych i 
punktualnie o 12‘30  dzwonię db znanego przemy­
słowca b. posła i b. członka Wydziału krajowego 
Tu — pomyślałem sobie — pojem i popiję... Ale

i Do żywego obulrzony, czego się leż gbściom świą­

tecznym ple podaje i Pic proponuje, drugi dżiań głodo- 
wałem, Na trzeci dzień odwiedzałem szefa faTtJra i  k<K 
lęgów, czyli przez 10 godzin piłem herbatę i jaidłet.* 
różne bałabuchy, lctóiych skuteczności kandydatki dc 
sianu' małżeńskiego próbowały na moim żołądku Mu­
siałem rołwć dobre miny ji “bawić się" w cenzurowa' 
nego, odgadywać przysłowia, czyli umysłowo pracować 
za płukanie jelit herbatą! Trzecią noc społem g ło d n y !

Wybierąm jsię W niedzjielę db (SzkoWroną, gdzie za­
siałem tłumy wygłodniałych, którzy z precyzją pała­
szowali pozostałości bufetowe od trzech 'dni i1 na 
grandę psuli sobie żołądki. Wtem podsuwa się do mnie 
poseł sjonistyczny i zaprasza na święcone. Mając do1 
wyboru cztery dzikie świnie i spleśniałe kanapki1 w" 
handelku śniadankowym, poszedłem do kolegi syjoni­
sty i tu zjadłem obiad i wieczerzę, tu doszukałem się 
polskiej tradycji, polskich świąt, zajadając ryby. kury 
i indyki, wytrawne reńskie wina. wygrałem 50 zl. 
w brydża, wróciłem autem do domu najedzone- i Zado­
wolony, że nasz wojewoda. Dr. Garapieh zrealizował 
myśl Wastmga, zyskując na odezwie aż dwa nodpisy 
syjonistycznych posłów. Gotujcie wagony na złoto* 
a ja po świętach postanawiam ożenić się z wdową 
lub rozwódką, bo one mają gotowe, ciepłe i  'urządzono 
pomieszkania, iznają świąteczne tradycje i choćby- świę­
ta trwały miesiąc, zawsze będę syty. a z pewnością 
nie podadzą mi ryby, której szczupak nic strawił.

Klęska bezrobocia w Europie.
W  NIEMCZECH. W  ANGLJI.

przedświątecznym w samej stolicy przybyło 22.000 
luldzi bez zajęcia. Ogólna liczba bezrobotnych wynosiła 
w Berlinie 113.000, z nich 93.000 mężczyzn i1 50.000 

• i kobiet. NSewliczeni są tutaj ‘ robotnicy akordowi.
Rząd Rzeszy "Uznał, że wsparcia dla bezrobot- 

ślarego służącego Grzegorza już niema, proszą do sa-jnych., przeznaczone dla ‘ złagodzenia olbrzymiej kaia-
Lonui, a nie do zastawionego stołu, zaczyna się rozmo-j strofy wzrastającego bezrobocia, nie są wystarczają-
twa o tem i owem, pani. domu'bez biżuterji. jak .pianî  ce_ Ryąd .przyszeał do przekonania że należy z ko- 
Wasungowa, panienki w  drelichowych sukienkach z nieczności podjąć roboly na większą skalę, aby dać 
poobcinanymi włosami, spódniczkami, butikami, a co pracę rzeszom bezrobotnych, 
gorsza apetytami. Nareszcie proszą do stolik, gdzie jużj ^ 
nakrycia przygotowane i tak: naparstek “domowlej"I 
wódeczki, na małym talerzyku1 już nakrajana. W eie- j 
niultkićh płateczkach, kiełbasa klepayowska. pasztet z 
Wulki, chlebuś z Kulikowa. litendka plilwa z Lesienii:

BERLIN. (Teł. komp.) Nędza w Berlinie przy-; Angielskie ministerstwo pracy ogłosiło dokładną 
biera katastrofalne rozmiary. W ostalnim lygodnjiif analizę brytyjskiego bezrobocia, mającą na celu! usta­

lenie statystycznie jego stan w rozmaitych gałęziach 
przemysłu'. Okazuje się, że osiatoi wzrost oezrobocig 
należy przypisać główrie trudnościom, złączonym z 
ekspertem węgla. Liczba bezrobotnych górników wzro­
sła w ostatnim roku o 100.000 z górą i  jest większa 
niż w jakimkolwiek innym przemyśle. W  przemyśle 
metalowym i budowy okrętów jest bez zajęcia 20 proc, 
robolników.

i — amen, bo już nowe czeredy winszujących pąkują 
się w krzesła, do stołu. Kłaniając się na lewo ii 
prawo, opuściłem magnacki dom. zastanawiając się 
CO to ma znaczyć? Czy chcieli mnie taką zastawą obra­
zić,, ubliżyć?

Podpiąłem pasek o  dwie dziurki 1 Dostawiłem 
tezę,, że odwiedza się znajomych od 4— 6 pop. a potem 
idzie się na marony pieczone lub do kina i spać.

Dnia 2G. b. m Wypiłem dwie herbaty na 'śnjladUnia 
i na obiad, bo wszystkie sklepy pózamykane i punk­
tualnie o 4-tej zjawiam się u powszechnie znanego

W wiezieniu sołowieckiem.
MOSKWA. W  koncentrącyjnem obozie w solo- 

wieekirr klasztorze w Rosji północnej, ufwjęzionych 
jest kilka tysięcy osób obwinionych o polityczne prze­
stępstwa przeciw rządowi sowietów. O życiu tych 
więźniów Europa nie posiada żadnych wiadomośń, po­
nieważ z powodu odległości klasztoru od miejscowości 
zamieszkałych, nie często uda się komuś zbiedz z 
chłodnego więzienia. Mnitej więcej przed 5 miesiącamj 
przybyli do Finlanclji pierwsi 4 zbiedzy z obozu1 soło- 
wieckiego jjktórzy piechotą przebyli kilkaset wiorst 
i -tórzy dosłownie tylko cudem uniknęli śmierci gło­

dowej i pościgu1. W  tych dniach jeden z tych czterech 
szczęśliwców S. A. Malsagow i ozpocząi w dzienniku 
“Segodnja", wychodzącym w Rydze piublikowlać felje- 
tony, w których opisuje życie w obozie więziennym^ 
z którego uldało mu się zbiedz. W  ostatnim feljetonile 
opisuje Malsagow los obcokrajowców^ uwięzionych' w? 
Solówkach. Przytaczamy najcharaktepysty-czniejszy wy-/ 
pa dek:

Większość obcokrajowców deportowanych db So­
lówek obwiniona jest o szpiegostwo Ina rzecz międzyna­
rodowej burżuazji. Uwięzieni są tam obywatele roz­
maitych państw. Są tam Anglicy, Włosi i Japończycy 
Także Francuzi i  Niemcy. Pewietn Francuz prze­
bywa tam już od roku 1922.

W setna rocznice
C C

pierwszej rewolucji rosyjskiej
Przed stu laty,, w dhiu 26. g-udnia r. 1825 prze­

żył Pelersbulrg dzień popłochu i obawy. Niezwykły 
wypadek był tego przyczyną. W dniu' tyrr. miały skła­
dać przysięgę nowemu1 carowi Mikołajowi) I. wojska 
rosyjskie. Kilka pułków petersburskiej gwardji ud'ało 
się w [pełnem uzbrojeniu wraz z oficerami na plaa 
Senatorski. Nagle żołnierze oświadczyli, że nowemu1 
carowi przye/ęgi nie złożą i żądają Ulwtorzeniia no­
wego rządu narodowego. Żadne uspoKajanie nie poma­
gało. Plac opróżnił się dopiero wtedy, gdy przeciw 
zbuntowanym pułkom oddano kilka salw armatoich. 
Równocześnie na południu Rosji zbuntował się pułk 
Czemigowski, który również odmówił złbżenia przy­
sięgi carowi Mikołajowi I. Natychmiast dokonano licz­
nych aresztowań. Już pierwsze śledztwo Wykazało, że 
oba bunty zorganizowały tajne związki polityczne, 
istniejące oddawna na północy i  ptołudnih Rosji. 
Członkami związków tych byli Wyłącznie młodzi ofi­
cerowie, należący po większej części do wyższych 
warstw społecznych. Prawie wszyscy zostali areszto­
wani. Wystąpienie swe opłacili drogo. Pięciu 'po­
wstańców: Pesljel, RyljejeW1. Kafowskij. Bestużew - 
RjUmin. Murawjew - Apostoł, zostało powieszonych. 
Inni zoslali zesłani na długie Lata na katorgę do sy­
beryjskich kopalni. NazWano ich dekabrystami!, po­

nieważ właśnie w grudniu usiłowali wywołać zbroj­
ne pow-slanie przeciw absolutyzmowi carskich rzą­
dów.

W jaki sposób mpgło dojsc db podobnego wypad- 
kul w owych ,czasach? Kto byli dekabryści, jakie były 
ich dążenia, jakie ideały ?

Sam Aleksander.' I. na początku) swego panowa­
nia postawił sobie za zadanie przetworzenie starych1 
plbrządków państwowych na noWe liberalne. Rozpa­
trywano kwestję zaprowadzenia konstytucjonalizmu i' 
politycznych swobód, oraz zniesienia poddaństwa chło­
pów. Praktycznie jednak projektów tych nie przepro­
wadzono, w1 społeczeństwie zaś Wytworzy! się rozłam. 
Stara generacja broniła dawnych porządków', mło­
dzież krytykowała je.

W  tej atmosferze rosło nowe pokolenie}, z którego 
później wyszli dekabiryści. W  międzyczasie rozgry­
wały się wielkie dziejowe zdarzenia. Napoleon wtarg­
nął do Rosji i zajął Moskwę. Potem jednak nastąpiło 
wygnanie nieprzyjaciół z Rosji i  zwyeijęzki pochód 
wojsk rosyjskich na czele europejskiej koalicji, aż 
za odległy Paryż. Wszystkie te wypadki wzmocniły u’- 
ezucia pafrjotyczne młodych oficerów i roznieciły 
dążenia wolnomyślne. Jedno życzenie coraz .silniej 
owłada ich duszę: zostać swobodnymi obywatelami w 
swobodnem ipaństwie i poświęcić wszystkie swe siły 
flążeniorn, by Rosja cieszyła się lakże skarbem swo­
bód politycznych. Łudzili sjię nadżileją, że dążenia 
ich poprze car Aleksander I.„ który jeszcze nie dawno' 
sympatyzował z ideami liberónymi.

V,

żaledWie jednak wrócili do ojczyzny, stracił)* 
całą nadzieję. Aleksander J zmienił zupełnie kieru­
nek swej polityki, zrzekł się on całkowicie liberal­
nych mrzonek swej młodości. Jego prawą ręką, jego 
najbliższym wiernym Urzędnikiem i  głównym wyko­
nawcą jego woli stał się Arakezejew, personifikacja 
najskrajniejszego despotyzmu. Rządy Arakczejewa 
zgniolły w zarodku1 wszelkie objawy swobodniejszych1 
dążeń społeczeństwa. Jakież wyjście pozostało mło 
dym palrjotom i marzycielom? Albo zrzec się wszy­
stkiego,, czem przepojoną była ich dusza, albo rozpo” 
cząć nielegalną walkę o swe ideały. Dekabryści beZ 
wahania wybrali tę ostatnią drogę. Podobno uwolni­
liśmy Europę od tyranji — powiadali oni — czyż V?1 
ojczyźnie zostać mamy niewolnikami?

Tak powstała wśród inteligentnych młodych ofi­
cerów, myśl zorganizowania się W tajnym związki* 
politycznym ‘‘Sojusz .spascnija“ . Pestjel chciał, b1/ 
związek ten miał charakter zbrojnego spisku. Wlęk"* 
iszość jednak członków skłaniała się raczej ku inny11 
■metodom politycznej walki. “Sojusz spasenija“ został 
rozwiązany a na jego miejsce utworzono “Sojusz bl&- 
godjensLwija“ na wzór niemieckiego ‘ ‘Tugendbundu  

Jak niemiecki “Tugendhund" tak samo członkilewi® 
“Sojuzu błagodjenstwija“ myślek o szerokiej propa'  
gandzie wolnomyślnyeh ideji W nnjróżnorodnitejszy'^* 
kolach społeczeństwa. Doświadczenie jednak prędkó 
wykazało, że taka spokojna praca ideowa jest poPf°~ 
stul niemożliwa, ponieważ organy rządowej aduwn; 
stracji stawiały najspokojniejszym i najhiewinnlei-



■ZIJEMNIK L U J )O W Y “ 7

Ze stryjskiego bałaganu samorządowego.
Od dłuższego czasu gmina stryj ska >yła te* enem lny wyborów. Należałoby wobec tegc całą kwest ję 

.zadów duumwiratu pp. Kasprowicza i Piotrowskiego. j nominacji pominąć milczeniem musimy jedlnak wv- 
0  'stoikach tych rządów już kilkakrotnie pisaliśmy.. siąpić (pfiweeiw tego rodzaju Sztucznemu sposobowi two- 
Ostatecznie dzięki {interwencji właściwyicih czynników,, j a zenia reprezentacji'. i protestujemy przecjiw fatszowa- 

szczególności wojewody stanisławowskiego p. des niu1 ophijj publicznej i woli ludności — Panowie cj
r _  n r  !*■•<-» i , *    ’zreformować gminę w tymi kie-
■i-

dać możność wpły

W
Loges postanowiono 
runku, by wszystkim miejscowym 
grupom politycznym i społecznym 
•Wuj' na gospodarkę miejską.

/ Niestety, zlecono tę sprawę p-. Dzaeduszyckjemu. 
-który administrując swe folwarki koło żydaczowa, za­
brał się do załatwienia tej sprawy na swój sposób. 
Zamiast s.;ę porozumieć z miarodajnym: czynnikami* 
'Wysłuchać ich rady i zdania. ‘ Jaśnie Wie nożny Pan 
hrabia urządził sobie konwentykiel z mach erem en­
deckim p Semkowiczem i zaproponował na komisarza 
miasta p. Zdanowicza, wspólnie z nim pomianowali 
sobie radnych miejskich z laski wprawdzie nie Bożej, 
ale za to J. W. P. h: Dzieduszyckiego.

Tutejsza Rada Robotnicza stoi na stanowisku, 
iż jedynym legalnym zarządem gminnym może być za­
rząd wybrany z powszechnych tajnych proporcjonal­

ny swej łaskawości zamianowali aż dwoćh członków1 
pasiji PPS., naturalnie bez porozumienia się z nimi 
lub parlją.

łechcąc siię wdawać w przyczyny i pobudki lej 
spodziewanej łaskawości p:. I) /,io du s zyc k i ego, Sem­

kowicza S-ki, radzimy im. by politykę pozostawili 
1 P°święeili się raczej swemu zawodowi, by pierwszy! 
z nich wrócił do hreczki, drogi do bagatelek. Za­
bawki poi.1 tyczne są niebezpieczne i  ślizkie j mc 
gą się ile  skończyć i to tern bardziej, gdy się okazuje 
zupełny brak rozsądku i taktu politycznego.

To jest skromna rada jaką 'do tych panów skie­
rowujemy-, ponadto już dziś -musony oświadczyć, że 
wobec podobnego stawiania sprawy towarzysze nas, ■ 
w Madzie m. udziału nie Wezmą i wspaniałomyślnie 
ofiarowane dwia mandaty zostawiają dla innyrcłi wy­
brańców ,p). Dzieduszyckiego w rodzaju Piotrowskiego

Go ło za przedsiębiorstwo ?
Zeszłego roku. o tej samej porze, szumna re­

klama poprzedziła “Noc Sylwestrową" w Teatrze No­
wości. na tak szlachetny cel. jak “wdowy i sieroty 
po dziennikarzach polskich1*. I byłoby wszystko w po­
rządku* gdyby nie gorzej jak marny program — mimo 
Udziału kilku ’ wybitnych artystów — kióry tłumni-e 
zebraną publiczność zmusi! do opuszczenia sali jeszcze 
przed, końcem “przedstawienia11.

Co zaś tyczy się strony finansowej,, to z całego 
kilkutysięcznego dochodu, zaledwie bardzo skromna 
kwota wpłynęła do kasy Towarzystwa dziennikarzy -— 
iwia część -dochodu ulknęła w kieszeni przedsiębiorcy 
p. St. Rayskiego.

Obecnie, gdy ma się odbyć podobne widowisko, 
jak “Noc Sylwestrowa" na dochód “wdów i sierót po 
dziennikarzach polskich“ — uważamy za Obowiązek 
.zaapelował do Tow. dziennikarzy ‘polskich — o przy­
pilnowanie, by cały dochód wpłynął na cel ogłaszany 
tek szumnie i by ,x>ziom artystyczny widowiska nie 
dawał powodu do oburzenia.

Btt

Czy znajdzie się rada na „Mons 
Pius“ ?

Prasa codziennie rejestruje częste skargi na JŚiy- 
ną w swoim rodzaju1 paskareko-klerykainą instytucję 
ombardową “Mons Pius11 przy tut. ormiańskiej ka­

tedrze. Obecnie mamy do zanotowania jeszcze jeden 
wmadek. Krawiec W. zapłacić (musiał za pozyczonyich 
w lutym 53 zp nietylko procenty ale i dewaluację

obliczoną wedle lrnfrsu czarnogiełdziarskiego.
Jest ptubliczną tajemnicą, że operacje dolarowe 

w tej zbożnej Bslytfcji są na porządku dziennym.
Spółka księżo-geszefciarska operuje na skórze o- 

wieczek, które popadły W biedę, z przykładną zgodą.
Biedne owieczki protestują, ale wobec lej spółk 

są bezradne.

Jaft się sprzedaje wódkę w Rosji 
sowieckiej.

MOSKWA. Ogromny popyt na wódkę, której wol­
na sprzedaż dozwoloną jest od 5. października b. jr, 
nie tylko nie .słabni?, ale przeciwnie jeszcze się stop­
niuje. Wielki zbyt wódki wykorzystują ;>Ve wielu wy­
padkach kupcy dó tego, by znaleść zbyt dla innych to­
warów* posiadanych na składziSf które tak łatwo niej 
znajdują kupców. Handlowy inspektorat 'komisarjalu j 
handlui ujawnił kilka wypadków w ykorzystyw ania pto- 
pylu! na wódkę przezposzczególnych handlarzy i 
handle kooperatyw. I -ak Magowie szczeńskti lonsum 
sprzedaje flaszkę wó-ok' tylko wówezaą. jeżeli, kupu­
jący kupie równocześnie puszkę konserw i funt 
sadła. KonsUim balanowski żąda. by równocześnie ku­
piono 2 pudełka szprotów. Rekord osiągnęło koopepa- 
lywa ry Bialoeerkwi* która przy sprzedaży jedlnej 
flaszki wódki kupującemu stawia za warunek nabycie 
broszury treści -polityczno - gospodarczej. Ostatnio 
w prasie sowieckiej ujawniono wypadek, że pewna 
kooperatywa obłożyła sprzedaż wódki specjalnym Do­
datkiem-, przeznaczonym na założenie “Domu Le- 
nina“ ‘.

Z Centrali Z«r. Zjwjdtwych
Km dla działaczy Zawodowych

organizowany przez T. U. R.
Dnia 23. grudnia 1925 roku mija termin wyzna­

czony przez Komisję Centralną Związków Zawodo­
wych organizacjom zawodowym dla podania kandyda­
tów na kurs dla działaczy zawodowych!, urządzony 
staraniem T. U. R. Przypominając powyższe, Sekre- 
tajjat K. C. Z. Z, wzywa wszystkie organizacje dc 
niezwłocznego przesłania nazwisk kandydatów wraz 
'z .podaniom władómości o nich. Kurs T. U. R roz­
poczyna się nieodwołalnie w dniiu! 7. stycznia 192S 
-oku. SEKRETARJAT K. C. Z. Z.

Konferencja przedstawicieli socjalistycznych 
frakcji w Zarządzie Kas Chorych.

W  dniu 30. grudnia 1925 roku odbędzie się, zgo­
dnie z zapowiedzią wystosowaną w paśmie do Frakcji 
Socjalistycznych w Zarządach Kas Chorych przez Ko-i 
misję Centralną Z. Z., konferencja przedstawicieli1 po­
wyższych Frakcji. Referentami do dwóch spraw ster 
jących na -porządku obraa Konferencji będą następu­
jący towarzysze: “ Klasa Robotnicza wobec gospodarki 
Kas Chorych11 — tow. poseł Z. Żuławski; Projekty 
nowelizacji ustawy o Kasach Chorych — tow. Dr. A. 
Krieger. Wszystkie zainteresowane osoby prosjijntyj o 
uprzedzenie Sekretapjate Komisji Centralnej Związków 
Zawodowych o przyj eździe na konferencję.

SEKRETARJAT K. C. Z. Z.

E  w y d a w n i c t w .
“MUZYKA". Ukazał się podwójny numer (li­

stopad—grudzień) miesięcznika “Muzyka",, redagowa­
nego przez Mateusza Glińskiego. Obszerny, w pięknej 
szacie wydany zeszyt zawiera na wstępi-e nieznany 
wiersz M. Konopnickiej o Chopinie oraz następu­
jące ar tyk uiy: X. H. Feichta — Giovanni Palestriua 
(1525—1925); C. Jellenty — Stefan Żeromski wobec 
piękna (muzycznego: A. Casella — Problemy7 harmonji 
nowoczesnej; A. Chybińskiego — Paweł Dukas; F. 
Scbrekera — Mój autoportret; B. Szarlita — Od Jana 
Straussa do Leona Folia; Rimskiego-Korsakowa — 
W  obronie prawdy (list otwarty); St. NiewiadbmskŁe- 
go — Życie i twórczość R. Statkowskiego. K. Szyma­
nowskiego — Pamięci Romana Statkowskiego.

W dziale bieżącym optrócz “ impresji Muzycz­
nych" M. Glińskiego i sprawozdań z kraju1 (\Varsza-J 
wa ^Kraków. Lwów. Poznań) i zagranicy (Berlini 
Paryż, Wiedeń. Bukareszt. Nowy York), zamieszczał 
ne zostały następujące obszerne rubryki: Nowe W ył 
Aawniclwa, Przegląd Prasy. Kronika Mużyka poi { 
sku zagranicą. Rozmaitości i inne.

W  dodtku nutowym — nieznany “Prelude11 śpi 
Romana Statkowskiego

Numer zawiera 90 str. — (25 ilustr.) i kosztuje] 
2.50 zł. —- Adres Redakcji i  Administracji- Warsza­
wa, Kaoucyńska 13.

Bzy ni objawom działanie nieprzezwyoiężalne przeszko­
li'-  Dlatego członkowie postanowili rozwiązać także 
“Soj-itz błagodjenstwija", w jego miejsce zaś po­
wstał “Związek Północy" i  “Związek południowy ty* 
któro pracowały nad planami (radykalnego przeWroiu 
Politycznego i socjalnego i (ptrzyglotewywały powstanie 
żhpojne. Plany reformacyjne dekabrystów są dobrze 
znane z dokumentów pisemnych. Pe-sljei, kierownik 
Południowego związku, przedstawi! .swój program w 
traktacie zatytułowanym “Russkaja Prawda . Nikita 
Murawjew, kierownik Północnego związku. ułożył 
projekt konstytucji. Porównanie obu tych dzieł wyka­
zuje, że między dekabrystami istniały dwa kierunki, 
zasadniczo różne. Pesljel i jego następcy byli za prze­
tworzeniem Rosji w silną republikę centralistyczną, 
zbudowaną na zasadzie demokratycznej, ale z silnie 
rozwiń.'ętą władzą wykonawczą. Polecał on wreszcie 
daleko idącą reformę rolną na podstawie częściowe­
go unarodowienia ziem), przyczem jednali prywatna 
Własność ziemska upala być zachowana. Nikita Mu- 
rawjew bronił liberalnej monarchji konstytucyjnej o 
o  najszerszych swobodacn obywatelskich i z ńajsze-- 
SZŁt autonomją pojedynczych krajów. Centralizmowi 
Pcstjela przeciwstewiiał Murawjew s 'eroko pojęty je 
dm-alizni. Różnice były więc znaczne. Ale i1 P estjel i 
Mura w je w zgodnie głosili zupełne równouprawnienie 
wszystkich stanów wobec prawa, domagali sję znie­
sienia przywilejów stanowtych. Innymi stewy Ik-ji ur„ _  
Ciwnil ama różniczkowania klasowego. Ten rvs 
daje specjalną szladietność duchowemu charakterowi 
dekabrystów-. Należeli oni przecież sami- do tego s*a-

jnu  uprzywilejowanego; byli szlńchlą - właścicielami
doba;,, władc.ami niewolniczych sjł icliłopskich. GdyUy 

1 slaj-j jaorządek został zachowań}-, m ieliby przed’ sobą 
szczęśliwe wygodne życie w spokoj-u i dostatku. Przy 
zniesieniu stanow-ych przywilejów wygody feh 'zinikłybiy. 
Mlaśji ic samoofiara była ‘podstawą całej ich działal­
ności.

Iakże wielką ‘tywiagę |X) święci I-i dekabryści kw-estjl
słowiaństeej. Jako wielcy patrjoc|i rosyjscy śnili o
scisłem połączeniu ws/yslkicb Sło^yijan. Wtedy także
1 sta- osobny Związek zjednoczonych Słowian1), któ-
tego celem było utw-orzenie ogólnosłowiańskiej te- 
deracji.

g< wszyslkiego widać, że dekabryści zużyli 
wiele energj.-. umysłowej dla opracowania planu pań­
stwowej przebudowy Rosji. Mni ej iprakty-cznie przed* '-a- 
s wiaty się metody realizowania tego planu. Nie li- 
czyli si-ę onj z tem, że moment jawnego w-ystąpema 

lastąjńć wkrótce. Sądz.\li, że niema jeszcze przy- 
goowanego |gr,'u-ntu pod zreaIizorcanie ich śmifatych 

'SU ,Zaszł.y jednak wypadki, które skłoniły ich dó 
z} pieszem,1 a terminu1 jawnego wystypjenia. PietWL 

sżą przyczyną była okoliczność, że zostali zdradzeni.
i 'U donosicieli odkryło rządowi ich plany i ich 

nazwiska. I'róc.z tego nagle zachorował i zmarł car 
, y * *  L  1 wysunęła się. nieotczekliwima prze- 

c- -0' k ^OS ac,‘ ^wes1j.i obsadzenia ta-onU1. Gd} zmarł 
ca-i le sandey wszyscy przysięgał' wierność najslar- 

anu tu księciu KonsWtemu. Okazało się jed1- 
R , że Konstanty zizekł się jeszcze za życia Aleksan­
dra praw- db korony na korzyść drogiego brata Mi­

kołaja. Abdykacja ta jedlnak była trzymana w tajem­
nicy.

Po śmierci Aleksandra odwołał się Konstanty na, 
tę abdykację i znowu potwierdził, że zrzekł się tro­
nu. Trzeba było naturalnie znown przysięgać, tym ra­
zem Mikołajowi. Mikołaj jednak nie cieszył się po­
pularnością w- pułkach gwardjj z (powodu swiej bru­
talności, wiedząc zaś dbbrze o tem. obawiał się kom­
plikacji. Prosił więc Konstantego* by przyjechał z 
Warszawy do Petersburga i osobiście potwierdził 
wobec rady państwa i senatu swioją abdykację. Kon­
stanty jednak nie zgodził się na to, uważając ten krok 
za zbyteczny.

Na pertraktacjach między Petersburgiem a War- 
szaw-ą mijał czas a niepewna sytulacja wywoływała 
różne pogłoski i niepokój. Dekabryści ufważali tę 
okoliczność 2a dogodna dla próby o której wspo- 
miebśmy na początku1 artykułu.

Rozpoczynając powstanie., dekabryści, nie wterzy- 
li w pomyślność tegoż. Świadomie poświęcali swe 
życie i skazywali się na zagładę, żywili jedinak na- 
dziejęj, że Wystąpienie to będlzji płonącą pochoanią. 
która zbudzi pokolenia przyszłe. Padli ofiarą swtej od­
wagi* dokonując samooŁlary. Wobec sądu hifLorji nie 
tyyUtmfuje przecież -zawsze zwycięzca i pjiL zawsze zwy­
ciężony jest uważany za pomnanegc Generacje obecne 
czczą pamięć dekabi-ystów jako pamięć odważnych 
ideał,- stów. którzy nie wahali się ofiaro wać d'Ila dobru 
ogółu.
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l i t e r a t u r a ,  nauka*  s z tu k a ,
REPERTUAR i l a TRU ^ ic LKIEGO WE LWOWJLfi-

W Lorek, o godz. 7.30 wiecz. “Cyrulik Sewilski 
Jeny zniżone.

Środa, o godz. 7.30 wiecz. “Nietoperz *. Premiera. 
Ceny zniżone.

Czwartek, o godz. 7.30 wiecz. “Nietoperz". Ce­
ny zniżone. *

Piątek, 1. stycznia 1926 o godz. 3.30 popoł.
“ Madame Butlerfly“ . Ceny zniżone popołudniowe.

Piątek, 1. slyeznia 1926 o godz. 7.30 wiecz.
“ Pan Minister". Ceny zniżone.

REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI (ml. Stoneontis;

Wtorek, o godz. 7.30 wiecz. “Panienka z maga­
zynu". Ceny zniżone.

Si oda, o gcdz. 7.30 wiecz. “Codziennie o 5-tej“ . 
Ceny zniżone.

Czwartek, o godz. 7.30 wiecz. “Dzikus” . Ceny 
zniżone.

Piątek, 1. stycznia 1926 o godz. 3.30 popoł1
“Noc Antonji". Ceny zniżone popołudli.

Piątek, 1. stycznia 1926 o godz, 7.30 wiecz.
“ Marietta". Ceny zniżone. -

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, ul. Gródecka 2.;
Wtorek, o godz. 7.30 wiecz. “Urwis“
Środa, o godz. 7.30 wiecz. “ Urwis *.
Czwartek, o godz. 7.30 wiecz “Urwis 
Czwartek, o godz. 11 -te j “Noc Sylwestrowa". 
Piątek, o godz. 4-tej popoł. Hiszpańska Mucha*1. 
Piątek, o godz. 7.30 wiecz. “Urwis".

TEATR W IELKI, daje dziś przepiękną operę ko­
miczną RosSdhi‘ego: "CyrnljLk Sewilski'), z gościnnym 
Udziałem świetnego tenora, St. Drabika.

“NIETOPERZ" wspaniała opera komiczna Jana 
Straussa, ukaże się ipo raz pierwszy w1 dniu jutrzej­
szym na scenie Teatru1 Wielkiego w zupełnie nowej, 
niezwykle efektownej i pomysłowej inscenizacji. Nie­
zwykle bogatem Urozmaiceniem lej premiery będą

tańce i ewolucje baletu, układu bale tnij strza Faliszew­
skiego.

N a jc U żS Z Ę  PREMIERY DRAMATYCZNE. Będą 
niem* sztuka, uscenizowana ze słynnej powieści Ka­
rola Dickensa, p. I. “Świerszcz za kominem", która 

pierwszych dniach przyszłego tygodlnia ukaże Ł»ę 
w Tcalrze Nowości, pod reżjrseirją pi Rasińskiego — 
or,az 3-aklovvy dramat współczesny Wybitnego pisarza 
węgierskiego Karola Bakonyi ego p. I. "Żółta .ręka­
wiczka", który w  pierwszej połowic stycznia wysta­
wiony będzie w Teatrze Wielkim pod1 reżyserją p. 
Sosnowskiego.

DAWNO NIEW IDZIANE POWODZENIE zdobyła 
sobie w Teatrze Małym sztuka Katerwy p. t.: "Urwis". 
Prym wśród wykomtwiców dzierży Z. Łozińska, ka­
pitalnie kreująca tytułową rolę, a obok niej nigdy 
niezawodny dyr. Czarnowski.

NOC SYLWESTROWA. Związek Artystów Scen 
Polskich Gniazdo Lwów urządza tradycyjną Noc Syl­
westrową, z której cały dochód1 jest przeznaczony na 
zasilenie fulnduszu budowy “Domu Aktora wte Lwowie".

Dnia 31. grudnia o godz. 11 -tej w nocy dWa 
przedstawienia w Teatrze Wielkim, jakoteż w Teatrze 
Małym, ul. Gródecka 2b. Programy w obu teatrach 
różne, a w przedstawieniach biorą udział artyści dra­
ni atu, opery, operetki i baletu.

Przedsprzedaż biletów już się rozpoczęła w1 da­
wnej Kasie Teatru' Małego (Teatr Wielki, wejście na­
przeciw Kawiarni Teatralnej i od ulicy Skarbkow-

j NOC SYLWESTROWA W  TEATRZE MAŁYM 
ściągnie tych wszystkich, którzy pragną wesoło i  po­
godnie zacząć rok nowy. Program zapowiada się do­
skonale, gdyż wszyscy ulubieńcy Lwowa iptrzyrzekli 
w tym wieczorze udział. Między jinnemi zagości do 
Teatrui Matego opterdka z pip.: Ko rab Lanką, Rapacką. 
Wrońska, TaLrzańskim i Sowińskim. — P. Łozińska 
sprzeniewierzy się dramatowi, aby odtańczyć z p. 
Faliszewskim kilka tańców. P. Lipowska i  Mann 
będą czarowali swymi przepięknymi głosami, a cały 
źespół Teatru1 Małego odegra piarę dowcipnych aktówek. 
Wieczór odbędzie się staraniem Związku1 Artystów1 Scen 
Polskich.

ZNIŻKI obowiązują, na cztery ostatnie przedsta­
wienia "Łątek", które w sobotę, dnia 2. styczni® 
ustąpią miejsca nowemu programowi “Semafora". ' 1 
Zniżki te (83 proc.) wydaje sekretarjat teatru od godz. 
6.30 Wiecz.

NOC SYLWESTROWA W "NOWOŚCIACH" za­
powiada się niezwykle sensacyjnie, jak świadczą O' 
tem będące w pełnym toku! przygotowania i próby) 
oraz zapowiedziany przyjaad Ulubieńca Lwowa, ni®-* 
zrównanego wykonawcy monologów i satyr aktwal- 
nych Leona Wyrwicza1, a lakże specjalny koncert świe­
tnej muzyki wojskowej 14-go ipułku Ulanów Jazłowietrt 
kich'. O dalszych atojakcjąfch, które narazie trzymane 
są w tajemnicy, doniosą afisze i komunikaty. Zapeł' 
niając Iłuhmie salę, Lwów w dniu Sylwestra po'"V  
nien pamiętać także o tem, że przysparza nochoidU 
celowi bardzo szlachetnemu, bo funduszowi wdów # 
sierót po dziennikarzach polskjich. Bilety już można 
nabywać w kasach teatrów miejskich

£ *  spodu.
Ż. K. S. TIASMONEA we Lwowie podaje niniej" 

szejn do wiadomości publicznej, że kreował pod kie­
rownictwem pi T locha, sekcję Ping-Pong (Table-lenniS 
tennis salonowy).

Sport ten należy zagranicą do najnardżiej popu1' 
larnych gałęzi snortów uprawianych w zimie i  zdołał 
sobie w królk/gn czasie zdobyć Uznanie wszystkich sfeSt 
społeczeństwa sportowego, ponieważ charakteryzuje %0 
elegancja w1 grze, sympatyczna atmosfera pokojowa  ̂
nie mija się wcale swemji zalelamji: z swą siost-zycą. 
tennisem letnim.

Najlepszym, dowodem popularności tej gałęzi spoi 
towej jest rozegranie ostatnio zawodów reprezentacyj­
nych między .AUstrją a Węgrami,, przy tłumnym udział® 
publiczności.
i Zgłoszenia przyjmuje się codziennie między godz. 
8—9 wiccz. w Sekretarjacie Klubu, przy ul. Skarbkow- 
skiej 1. 35 u kierownika Sekcji.

'»■ ■ - - ■  — -..........

"jg if»*»*. aium. 1 a s& a Z in rf a w fH t  s» tekstom 
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9  I Wagi stołowe i inne, Saneczki,
<1 W s O tU R IJ  . Sznury do bielizny, Magle pokojo-

e, Piece szamotowe oraz wszelkie inne wyroby żelazne 
SZUMAN, Lwów, ul. Krasickich 18 A. Ekspedycja na pro- 

incję. 1162—5

Na ",-nj alt. Z2. «—-V* iriohne oę.. % ulowa 7.1, —u li f  ■
JffiSHB Komunikaty 22. —‘48, Maniejacewo o 26y, dfeobtji

P D M ae^un ićp i f dbaicie 0 sw°Je m»3zy-
• U W O fc  J i l l d U l  • ny i dlatego zamawiaj­

cie materjał łożyskowy tylko oryginalny babbit firmy 
„B A B B IT “  Cholew iński & Ska, W arszawa.
Zastępstwo na yU|( l|U9 n t< Sp.z o. o., Lwów,Pasaż <2, 

Małopolskę f f  "  U IR w ll Mikolascha. Tel. 115. 3

Specialista chorób płuc, serca i żołądka

Dr. Feliks HAH * ul. Gródecka 46.
Prześwietlanie Roentgenem. Tel. 834

Leczenie lampą >So!lux< i lampą kwarcową. 1065-4

SPECJALISTA CH0R0B WENERYCZNYCH I SKÓRNYCH
■ i M ł t  b. sekundarjuez szpitala wied.

I .  1 *8 U l a U  i lwowsk., ord. 8 -10, 12— 1,
8— 6, w niedzielę od 9—1, Lw ów , A snyka 1, (róg ul.
Pańskiej; Telefon Nr. 48—01. 1157—2

B 2E B 3S S SR SE

Korzystajcie z  okazji
od 15-go do 31-go b. m.

Zupełna wysprzedaż g ram o fo iM  p M
o 50% uiiej cen fabrycznych

u B. CHUWENA S Ś dr̂ - 6
Specjalne warstaty do naprawy wozów

„ F O R D ”
oryginalne części sk ładow e 1155—5

WITOLD TRANDA
LWÓW, UL. PODLESKIEGO 2.

[Maks Glasermar)
•ią. LW Ó W  

-AsTu

POZNAJ SIEBIE! Nadeślij cha­
rakter pisma swój lub zaintere­
sowanej osoby, zakomunikuj: 
imię, rok, miesiąc urodzenia. 
Otrzymasz szczegółową analizę 
charakteru, określenie, zalet, 
wad, zdolności przeznaczenie. 
Analizę wysyja .s po otrzyma­
niu 3 złotych. Osobiście przyj­
muje od 12-7. Protokoły, odez­
wy, podziękowania najwybit­
niejszych osób stolicy. —  War­
szawa, Psycho-Grafolog, Szyl- 
lei - Szkol nik, Piękna 25-4.

1161

Ogłoszenie.
Walne Zgromadzenie członków Kasy Zaliczkowej w Gli­

nianach, stow. zarój, z ogr. poręką w likwidacji, odbędzie się 
dnia 14-go stycznia 1926, o godz. 5. popołudniu, w domu 
p. Akiwy Bubera, z następującym porządkiem dziennym: 
1) Sprawozdanie Dyrekcji względnie likwidatorów z czyn- 
nośi i rachunków za czas od dnia 1. stycznia 1918 do 31 
grudnia 1924, i udzielenie tymże absolutoijum. 2) Przedło­
żenie bilansu otwarcia w złotych po 1/1 1925 i przyjęcie 
tegoż. 3) Wybór 3-ch członkow Rady nadzorczej na prze­
ciąg 3-eh lat. 4) Wybór komisji rewizyjnej z 2 członków. 
5) Wnioski członków.

Zauważa się, że zestawione za lata 1918—1924 bi­
lanse wraz z zamknięciem rachunkowem, rachunkiem strat 
i zysków, tudzież inwentarzem Towarzystwa, wyłożone są 
w biurze Towarzystwa do przeglądu dla członków.

Gliniany, dnia i 0/12 1925.

Zarząd likwidacyjny Kasy Zaliczkowej w Glinianach, 
stow. zarej. z ogr. poręką w likwidacji. 

1177— 1 Akiw a B uber H ersz  Ehrlich.

Ogłoszenie.
Uchwałą Sądu Okręgowego cyw. w Złoczowie z dni® 

23 stycznia 1925 lcz: Firm: 123/26. Stow: 1.177. zarejestro­
wane zostało rozwiązanie i likwidacja stow. Ka3y Zaliczko­
wej w Glinianach, stow. zarej. z ogr. poręką.

Niuiejszem wzywają likwidatorowie wierzycieli rze­
czonego stowarzyszenia, by ze swemi roszczeniami zgłosib 
się w jednorocznym nieprzekraczalnym terminie.

Gliniany, dnia 20. grudnia 1925.

Kasa Zaliczkowa w Glinianach 
stow. zarej. z ogr. poręką w likwidacji* 

1177—8 Akiw a Buber H ersz  Ehrlich.

IGNACY DASZYŃSKI

WIELKI CZŁOWIEK 
W POLSCE

SZKIC PSYCHOLOGICZNO-POLITYCZNY
Cena 70 gr.

poleca

KSIĘGARNIA LUDOWA
Lwów, Szajnochy 2.

KALENDARZYK 
KIESZONKOWY

do nabycia w Administracji 
DZIENNIKA LUDOWEGO. 

Cena 20 gr.

Zastępca aaczeln. redakt. i red, odtpow, BRONISŁAW  SKA LAK. — Dndr Lutd. Sp, Tow, Wyd., Lwów, |fl. L. Sapiehy 17 — Xel, 406,


